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Blok kontynentalny łaciński,
Inba włoska pracuj* gorączkowo. W osta­

tnich czasach ratyfikowała ona konwencje z 
Polską, z Czechosłowacją, Jugosławją. Najbar­
dziej zastanaw iającą Ibyła ratyfikacja układu z 
St. 'Marguenta, któremu nietylKo, nacjonaliści, 
luaowcy i liberali, a le  taka i część faszystów 
była przeciwna.- Zdawałoby się, że Włochy we­
szły w  nową fazę polityki układów, których u- 
koronowaniem m a być układ ekonomiczny fran- 
cusko-włoski. Układ ten nabrał niebywałego roz­
głosu i da ł początek wieściom o bloku konty­
nentalnym, opartym  ha  przymierzu francusko- 
włoskiem itp. Wiadomości te  były o tyle zbliżone 
do rzeczy wistóści, że w istocie na drodze do 
porozum.ema francusko-włoskiego stały w pier­
wszym rzędzie niezałatwione sprawy ekonomi 
czne, skąd płynęło rozgoryczenie włoskie, po­
głębiane włókową zazarościa wobec latynskiej, 
siostry. Gdy rokowania ekonomiczne nabraiy cech 
rea nych, w całej prasie włoskiej zbudziła się 
gorąca Ho Francji sympalja i nawoływania do 
pogł t'bienia porozumienia przez zbliżenie poli­
tyczne. Najgoręcej wyraził to p. Gayda w „Mes- 
sagero". Jednomyślność prasy włoskiej była tak 
wielką, 'że aż wskazywała na  inspirację z góry. 
Stąd powstały przypuszczenia, opierające się na 
ratyfikacji układu w SI. Maguerita, że Mitsso 
liniego planem jest stworzenie wielkiego konty 
nentalnegn bloku opierającego się na  Francji, 
Włoszech, Małej Entencie i Polsce. Liberali wło­
scy, me mogąc się pozbyć swych sympatji do 
Niemiec, wprowadzali m ałą poprawkę do tej 
„eombiiiazzione“, mianowicie wprowadzali kon­
cepcję Caillaux‘a: Francja - Włochy - Niemcy.

Wiadomość o projekcie bloku kontynentalne­
go zatrwożyła opinję angielską, którą uderzyła 
na  alarm. Mussolini snać czekał na wywołanie 
tego echa aby oficjalnie podkreślić, że o przy­
mierzu politycznem z Francją mowy nie m a o- 
becnie, za nim poszły pisma: „Cornere d‘It,alia“ 
zapewnia Alnglję o przyjaźni Włoch, twierdząc, 
że Włochy z Anglją. są i ekonomicznie i h i­
storycznie związane. „Cornere della Sera" stwier 
dza, że Włochy sparzywszy się raz na trójprzy- 
mierzu, w ‘żadne trójprgynuerza nowe się nie 
wdadzą, zwłaszcza yż tilcie, które były skiero­
wane przeciw Angin, riatonpast dążyć będą do 
odnowienia i wzmocnienia ententy, lecz muszą, 
się liczyć z obojętnością Ahglji.

We wszystkich tych zapewnieniach oficjal­
nych i prasowych o dobrych wobec Anglji in­
tencjach uderza jednak silne akcentowanie przy­
jaźni Uancusko-włoskiej. 4,Com erc della Sera" 
stwierdza, że (nie jest to tj lku przyjaźń na .in­
teresie onarta, lecz na wspólnie przelane] krwi 
pod Solfer.no i Bligny, że rozdział między dwo­
ma latyńskeimi państwami może przynieść tylko 
rozprószenie energji, że wobec dość obojętnego 
traktowania spraw-kpntyner4clnvoh przez pań­
stwa. arjelosaskie, długi, odszkodowania zbli­
żenie franco - włoskie jest potrzebne. W 
obecnej chwili nie mogłyby bez szkody porzu­
cić Francję Włochy, zastrzegając się jednak,
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Przyjazd wołów bessaraoskień do 
ÓBarsusaroy.

Parron Rosji sowieckiej, 
fóisielee w komórce, 
fanny Oittner przed sądem,

Rada ambasadorów im chce mm grasiio PtEsfet
Autónomja Małopolski w*ch. „kwesłjsj międzynarodową1'. 

Konferencje zbierze sie może 10. bm

Wai szawa. (tel. wł. (G.) Korespondent „Ga­
zety Warszawskiej“ de -;osi z Paryża: Komisja 
opracowującą decyzję w 'sp raw ie  naszych gra­
ni" wschodnich'zakończyła pracę w dniu 6 bm. 
Jednakże posiedzenie Rady Ambasadorów jest 
odroczone w  związku ze sprawą Małopolski 
Wschodniej. Korespondent twierdzi, że Anglicy 
uw alają, iż według art. 87 traktatu wersalskie­
go trzeba załatwić sprawę Małopolski Wscho­
dniej w imyśP 91 art. tego traktatu. Stanu fakty­
czne o Aneliey nie Wwestjonują, ale twierdzą, 
że los Małopolski Wschodniej nie obowiązuje 
Pady Ambasadorów. Paryż i Londyn szukają 
formuły w tej sprawie. W końcu korespondent 
donosi, że wobec doświadczeń przeszłości nie 
należy oceniać sprawy zbyt optymistycznie.

Na tę wiadomość korespondenta „Gazety 
W arszawskiej" dlatego zwracamy uwagę, że we­
dług źródeł jakie są w naszem posiadaniu, wia­

domości są nieścisłe. Przectew.;zystkiem nie bę­
dąc optymistami stwierdzić-musimy, .że spraw:’ 
Małopolski Ws.ch, w komplecie całych grani.; 
Wschodnich nie będzie załatwioną wedłitg spe­
cjalnej jakiejś klauzuli, następnie nie może Ly 
rhoww o jakimś dłuż.szem odroczeniu i że w 
dniach najbliższych, prawdopodobnie 10 bm. Ra­
da Ambasadorów zajmie się już  merytoryczni', 
całą tą kwesją.

Informacje koreśpondema ,,Gaz ety W arsza­
wskiej m ają to do sTeJue, że p. Wielowiejski jest 
kuzymem Laroclia, który w Minist. Spr. Zagr. 
reprezentuje kierunek rusofilski. Nieulega w ąt­
pliwości, że infomiacje jakie daje pan Wielowie j 
ski „Gazecie W arszawskiej" są inspirowane. N a­
stępnie -w koresnondencii.. zachodzi niedokładność 
mianowicie sprawa Małopolski Wschodniej jest 
poruszoną istotnie w an.91-szym , ale nic trakt 
tu wersalskiego lecz traktatu ot. Germain.

Przed dyskusją nad ekspose skarbów em.
Prriroica przygotowuję opozycję.

Wąr&zawa. <1 el wb) (C) Prawie wszystkie 
kluby sejniOTće obradowały wczoraj nad ekSDose 
min. skarbu, wygloszonem ubogiej soooty. Celem 
obrad było ustalenie stanowisk w czasie dyskusji 
które rozpocznie się na dzis.ejszym Sejmie. Z prze­
biegu 'ibrad w klubach wnioskować należy, że fun­
kcje „Chjeiny" zajmą-stanowisko opozy-cyjne wobec 
projektu sanacji, wy łuszczonego w ekspose, Na­
tomiast kluby centrum i lewicy będą się starały 
wpłynąć na przeprowadzenie pewnych zmian

PP. RATAJ f WITOS U GEN. SIKORSKIEGO.
Warszawa, (Tel. wł.) (G) W związKU y. po 

głoskami o przesileniu, które były tendencyjni 
przez prawicę rozsyłane, na uwagę zasługuje, z. 
marszałek Sejmu złożył wczoraj wizytę premieposw 
SikorsKiemu. W tym saineiń czasie .pr m-er - przy­
jął Wiń sa i z  obu tymi panami prowadził kon 
ferencję.

By misia prezesa Gł. Urzedn Ziemskiego
Warszawa. AW.) Komisja rolna rozpatry­

wała na wczorajszern posiedzeniu sprawozdanie 
ź czynności Głównego Liz^du Ziemskiego. W 
dyskusji podniesiono szereg zarzutów przeciw 
prezesowi G. U. Z. p. Ludkiewiczowi, oraz kry­
tykowano całokształt polityki tego urzędu. Pre­

zes Ludkiewicz oświadczył, że wobec obrotu ya, 
ki przybrała kampanja przeciw G /U . 'Z. uitępi: 
je zesłanowiska, poc^em opuścił salę Pópob,.: 
dniu zaś wrSósl "Aa ręce gen. Sikorskiego prośle- 
o dymisję.
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•■'że Anglję uważają zaw sze  z a  iKiilpbwj rów now agi 
europejskiej.

Polityka W loch jest jasna, chodzi im o za­
pewnianie sobie niezależności politycznej. Gdy 
^i-zyponwpny sobie bunt prąsyfl opinji włoskiej 
przeciw „pi iwoii" angielskie] zipznpńemyO że 
wszystkie dążenia rządu włoskiego idą w kie­
runku [wyzwolenia tsię z tej niewoli i podniesie, 
ąią  Wioch z roli kljenta Anglji do roli równego 
in tó p  mocarstwa, mającego swą wole i swą 
własna poliiykv. Układy ekonomiczne., zwłaszcza 
ukłau a Francją, zapewniając w iochom  odpo­
wiednią ilość surowców, zapewniają im też nie­
zależność .ekonomiczną od Anglji, która wstrzy­
mywaniem dostaw węgla lub podnoszeniom cen 
jego, usiłowała zawsze opływ ać na politykę wło­
ską i trzymać ją W ryzach . Układy ekonomiczne 
są zawsze merwszym fcrokiem do układów poli­
tycznych. Włochy przez złagodzenie Konfliktu 
z .Tugosławją starają się zyskać wpływ pa bieg 
polityki bałkańskiej i śródziemno-morskiej, u- 
niezaieżnić isię politycznie od Anglji, — mając 
poparcie Francji i M. Ententy, — od Francji, 
— mając poparcie Małej 'Ententy, która tu  od­
grywa rolę równoważnika wpływów. Przez poro? 
zumienie z Francją i M. Ententą pragną zaś 
zawczasu zapoLiec zakusom niemieckim w kie­
runku Adrjatwku. Polska jest dla Włoch czynni­
kiem równowagi wobec • Rosji, z której wpływami 
ebńsiejszemi czy jutrzeiszemi wypada się W ło­
chom li< zyć n a  Bałkanach i w łonie samej M. 
Ententy. Oto misternie złożona budowa polityki 
włoskiej, zasługująca na uwagę zwłaszcza ze 
strony Polski ula której Wło.chy Ptógą orla^ 

-grać podobną, rolę równoważnika w polityće Pol­
ski \,obee, Rosji, wobec M. Ententy, wobec Fran­
cji i wobec "Anglji, nie mówiąc już o wzmocnie­
niu lronfu antihiemiccfciego.

Niezależność ekonomiczna i polityczna oto 
dążenia nowych Włoch. Obok tych wysokich 
celów ma p. Mussolini i cel bliższy, bezpośre­
dni w rozgłaszaniu zastraszających Anglję 
domości o kont .ynentalpym bloku. Bardzo pie­
kącą ula Włoch kwestią jest kweśfja długów wo? 
hec An.glji i wiele należy łożyć na karb kaim 
pąnji o, otlpisauie dłitgów whiskicji przez Lon­
dyn, oraz złagodzerde wanmków- ekoiiomiczjftyęłi 
dostaw’ surowców.

..y'* ,

W Każdym' razie-Rzym  obudził się ż ipąr- 
twoiy, 'żyje w  nim myśl polityczna. Dyplomacja 
polska nie może pozostać bezczynną, w sferze 
najrozmaitszych kombinacji politycznych- które 
tkają się  pod powierzchnią europejskiego życia 
m us1 być zawsze i w  każde' ich formie, dlą 
Polski niieUęe ■'apjjw.nione. Wedle' przekonąnia

(Ciqs dąlszy). .

".Ilekroć przechodzili szmat w_> karczowanej już 
ziemi, tak, by nie potrzebować patrzeć pod nogi,
I.orenzo podnosił oczy na Marję; nie widział jed­
nak nic, prócz jej ■ pochylonego profilu o wyrązie 
łagodnej cierpliwości, nkazującegó się między weł­
nianą czapką, a  sweatręm, który opinał jej wyra­
ziste kształty-; a  każde takie spojrzenie podżegało, 
w nkn uiilość, nie przynosząc odpowiedzi.

— Mai jo, nic tu jest piiejscc- dla was. I kraj 
jes t tak brzydki r p ro ja  zbyt ciężka... Umiera się, 
nie zdoławszy zancbićsobie nie, ponad chleb. Tam, 
we fabrykach silna i zręczna dziewczyna, jak wy, 
tnożie zarabiać tyle co i ja. Ale gdy zostaniecie 
jną żibną, nie oędziede potrzebowali nracować. 
ja  zarabiam dostatecznie dla obojga. Urządzimy 
się .pięknie, będziemy miel: zawsze porządne łaune 
Stroje, ładne mieszkankę w imirowanym dprnu 
z 5-ogieł, t  gaaem, gorącą wodą i udegodnienfanu, 
o  jakich nie mącie tu pojęcia, a które oszczędzają 
codziennych kłopotów. A także ąje wyobrażajcie 
sobie, że są tam sami Anglicy. fes wieli. K«nac?yj- 
eztyków, którzy tak samo zarobkują, jak W  lub 
uawet mają swe Sklepy, jest tam również piękny 
kościół i kapłan kanadyjski, ksiądz Tremblay z 
S»int-H\ seynthe. ,

sfer politycznych włoskich ściślejszy „blok kon­
tynentalny"' wejśćby m usiał1 w?życie gdyby En- 
tentą istnieć przestała i Anglja poajęła polity­
kę „spiendid isolation“, do której perjodycznie 
, po wraca. A wówczas oprzećby ten blok należało 
na "filarach cywilizacji łacińskiej: Francji Pol­
sce i Włoszech. L. C

n  -—  ♦»♦■ *

Europa staweje się
Argęptj-nski korespondent „Voss. Ztg." dr. 

Alb. Haas, obserwujący w Buenos Aires życie po­
łudniowej Ameryki, dochodzi do wniosku, że punkt 
ciężkości histojrji przesuwa się bardziej na zachód 
ku nowemu światu. U boku Stanów Zjedu., które 
obecnie grają pierwsze skrzypce, staje południowa 
Ameryka. Ludność jej zwiększyła się w krótkim 
czasie prawie trzykrotnie, przemysł i rolnictwo roz­
wija się w przyspieszonym tempie, ekspoA wzrasta; 
jednem sIowl-«i życie nowoczesne zaczyna bić peł- 
nęm tętnem. Obie połowy Ameryki poczuwają się 
do wspólności interesów, ,a ich nowe mloćTe rasy, 
mające znacznie prostszą duszę i sposób myślenia, 
są bardziej uzdolnione do nowoczesnego przyspie­
szonego tempa życia, niż istórą stetryczała Europa.

Europa dugi Się We własnych przez siebie na­
stawionych (sieciach i (staje się tern,, pzern byłą prze- 
hellenizowana Grecja w okresie największego roz­
pędu Rzymian i czem byli Rzymianie w okiesię 
niezwykłej elespanzji młodych idżikięh ludów pół­
nocnych.

Europą b^łkaniznje się, trzymając się z ujpo- 
ręm stą-uszki dąwnyeh nawyczełr, stąje się nie­
zdolna do rozwiązania nowoczesnych problemów 
życiowych.

Autor ujął 'kwestię, z niezwykłą intuicją. 
Flistorja od r. 1018 potwrardza każdego dnia tę 
wielką prawdę. Tyaiąpę konferencji, krętactwa dy­
plomatyczne, przestarzałe zachcianki, pretensje, — 
Wj rafinowana indywidualizacja poszczególnych, na­
rodów eurupajskich, niezdolność dc szybkiego, jas­
nego działania, stosy ntnożącyęh s,ię z każdym 
dniem. Ewsetji, Oto wspaniałą Lustracja życia sta­
rzejącą} się Europy. Stara babci? sama stwarza spr 
hte kNtteśtje j &ąma ś?ę *W n> wplątuje^ Ludy ęur«- 
pęjsktó awanturują fitę z najhląfiazyęh por odów i 
narzekają, że nię mofpą się z syłuacji wygrzebać. 
Pounbnie żarĘ- się międz'-’ sobą stare i wysoko 
stojąou paftsiwa w- starożytności Ąteny i Korynt. 
Sporu nie ząjatw-ifi, gdyż przyszli zdrowi i prafc- 
iyczru Rzymianie i jednym zamach _m osiodłali o- 
bie rozjuszpuc m* trotpolje. Tp ąaino może grozić i 
Europie, o jle ludy, szczególnie irdodsze, nie wezmą 
inicjatywy do jrękj.

Nie oa się zaprzeczyć, że vs? 'podobinmi staj-

Zawahał się chwilę i wzrok jego <pebjeg| przez 
białą ziemię- zasianą brązowymi ptłiami, ku zło­
wrogiej płaszczyźnie, która wyciągam, się za za- 
mąrzłą rzeką, jaldiy w- t>in widoku chciał szukać! 
dabzych argumentów.

— Nie wiea: dapławdy. jak Wńs zachęcić. - -j 
Wyście zawsze żyli tułaj i me możecie sebie \vy- 
ooraz'ć nie innego, a ja nie umiem tego wszyst­
kiego oddać Sarnami słowami. Ą|e kocham was, 
Marjo, zarabiam, wiele i nie jestem pijakiem. Jeśli 
zechcecie mnie poślubić, jak o to proszę, zabiorę 
was w miejsca, które was oczarują, ao pięknych 
krajów’, zupełnie odmiennych otl tego, krajów, 
w których można żyć jak ludzie i być szczęśli­
wymi. . . .

Marjt rnilczala, jednakże każde sławo Lorenza 
powodowało bicie jej serca, uderzającego, jak fala 
o piaszczyste wybrzeże. To nie wyznania miłości ją 
wzruszają; była zbyt szczera i uczciwa, by iak 
twierdzić. Ale opisy, któryn£ Starał się ją zdobyć. 
Mówi: o rzeczach zwyczajnych, o droonyeh wygo­
dach i przyjemnościach życia, ale wiedział, że 
były to jedyne rzeczy, które ona mogła dokładnie 
pojąć, gdy wszystko inne, jak urok wielkicr. mias., 
ę m  btjmięnnę^P mfznąąegó lycia w gwarnych 
śr idowjSkąeb pozostałyby dlą nfej' rzeożą niąnąm*- 
calną i mglistą, podobna do odległej wielkiej jas­
ności.

Wąjystko, co było wspaniałym, upajającym 
widokiem, bogactwem wrażeń, różnorodnością po- 
pryBiów, wszystko tę, co miałc stanowić nagrodę 
za porzucenie ziepi-i, Marja przeczuwała nieśmiało, 
jak życie nowe, w inttynt świecie, jak wspaniałą

czzm. tempie toczą się wypadk-r i u nas, Jak dłu­
go siwiejący etatyzm* demoralizująca protekcja, kor.- 
rupcja i prywata' poszczegóinycii \xrzbogaconych na 
wojnie elementów, będzie trząść Polską i przeszka­
dzać w (odmłodzeniu narodu, to ua pewne nie minie 
go trumna, przygotowana dla wszystkich europej­
skich warenojów.'. Życie bardzo chętnie kopie maz­
gajów-, niedołęgów i stetryczałych egoistów.

- ■ I. K.
, H f .
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Przegląd Światowy*
GŁOS NIENAWIŚCI,

(j) W „Ere Nomelle" znaclh^Izuuy artykuł 
ze y& j ukraińskich zwalczający twierazenię jakooy 
deklaracja ks. llkowa była wyrazem przekonań 
Ukraińców galicyjskich. Ks- lików pj'zedstak'iomr 
jest jako indjwidmun srrzedajne, wybrane dzięki 
terodpwi władz notek ich Ukraińcy, twierdzi autoi u> 
tykułu — n|e porzucą nigdy walki o niepodległość 
co stwierdzili powstaniem zbrojnem podczas ostat­
nich wyborów przeprowadzonych przez polskie 
władze okupacyjne(?!) Ideałem politycznym na- 
rodp ukrąińskiTgo w Galicji Wschodnie; jest polą- 
czen'e się z Ukrainą. Odkładając spe.nlenie tego 
(marzenia do .czasu, gdy na Ukrainie zapanują sto- 
ąunki nom.alne. Ukraińcy żądają utworzenia nie­
zależnego państwa Galicji. Następnie artykuł ubo­
lewa na tom, ze „14QQn inteligencji" ukraińskiej 
musi przebywać na wygnaniu, że Ukraińcy utrzy­
mują „własnym fcpsziem" dwa uniwersytety: w 
Pradze i tajny we ^wawię Wylfea- „mordy", 
,/^bunki", , .grabieże", które cjerpt lzekortHj jud 
uluratński ze strupy Polaków twierdząc, że znacznie 
większa. wolność i bezpieczeństwo panuje na są­
siedniej Ukramie, w^dom ości zatem o zmianie 
W usposobieniu Ukraińców wobec polski nif za­
szła żadna zmiana „żywotne, interesy Ukraińców 
'każą bu widzieć w Polsce głównego wroga. W ja­
kiejkolwiek sytuacji znaleźć by się mogR Ukrai icy 
gąli.rviscy, nie wybiorą oni nigdy żądnego j-oio- 
zumienia z Polską. Ukraińcy galicyjscy nie zgo­
dzą się nigdy służyć za narzędzie poiskiej poji- 
iyki imperialistycznej, na Trsciiocizie Europy, którą 
: igra ża interesom ż; wolnym U kramy i pokojowi 
europejskiemu".

CZECHOEŁOWACJA kBROI SIE.
(e) Propaganda niemieckiej bezwładności re- 

parącyjnej i bojoyyęj, wyrosłą ną- skutkach oętcjęua 
Zagłębia -Rulm i Nadrenii -zwróciła się w ps.tn- 
tpicji' dniaćh ku najfeliższamm t&rytorialme sojuszni­
kowi Francji -« Czechom i zaniepikoiłc opirjję 
europejską o -zękomych praesunięciąch WPjsk e--.e- 
śkięh pad granicą rachoduią. Antimiującyni -depo-

mśtamerfozę, ctó której już od dawtia tęskniła. 
Ale piyed.ewszy-rsikie:m jtniała egt omną ochotę odejść 
stąd.

Wschodni wiatr gonił przed sob? arai-ję smul- 
tiycli cinniti śniegowych. Jak groźba błysnęły one 
rad białą ziemią i ciemnym lasem; zirmia zdawała 
się oczekiwać nowego, jeczrzę Ueplejszego obrycia, 
a świerki, jodły i sosny stały w mjiczcniu, jakby 
zakrzepł? w rezygnacji, której wygląd mają drzewa 
o prfstych kolumnach. Pnie ubierały si; w śniag, 
jak ^  łachmany i nic nie mówiło w przyrodnie 
e możliwości wiosny, ani o przyszłych upałach i 
oeszczach, PrzvrpominałQ tp raczę! jakąś; wygasłą 
planetę, ną której źawszę pąno\xa. śmiertelny inn y.

To zimno, ten śnieg te martwe połą- pklite 
ponurych czarnych pnij M am  widźiała te wszystko 
pj-żez pafę — Etepierci wrą z led-
hak pomyślała o tótr w s z  I ntenawiścią i t%o- 
gą. Jakim rajem muszą być tę kraje na południu, 
gd?it zimą -Pię w m gifa ' ą  w kwietniu uka-
• HJą *ię Hśeio1 'Gęłzie wśród nąipęłmęjszej zjiny 
mężną chodzić bez futer zdała oc dzikich lasów! 
A w mfaście Ulice...

Pytania drżały ną jej’ wargach. Chciała wie- 
dz:eć, czy domy są tapi wysokie,, cęy sklepy zriaj- 
dują ete po obu Stronach ulic, jak jej o tąr- nió- 
wkinc, cpy ti-ąrawąje kursują rok caiy, czy życje 
j « t  bard^> drogie... Ale pdpawUdź. na te W y st-  
kfe pytania zdołałaby zasookoić tylRp c^ęść jej 
wimsiąjącęj ciekawości i pte usunęłaov mglistcści 
tęgie rsm niąłego mirażu.

(C-<ł. u.),
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szom iskrowym przybyły wkrótce w pomoc rewela­
cyjne cyfry wydobyte z czechosłowacki go mini- 
sterjuin wojny. Suma wydatków przeznac onych na 
fumie, v  r. b. — wynosi według niemieck ch źró­
deł — 2.985 miljonów kor cz., c o  prze.{umączone 
na marki polskie daje okrągło 4 biljony. Suma 
obok której obojętnie przejść nie można. Wyższy 
budżet wojskowy w Europie posiada lylko Frania. 
Miarą ekstyn żywności zbrojeń są następnie wiel­
kie zakupy: samolotów — za 133 m lj. kor. cz., 
amunicji—  255 jnilj. kor. czv materjalów wybu- 
cnowycn — 45, samochodów — 90 mili. kor. cz. 
Pomiędzy innymi wydatkami przeznaczono na za- 
kupno dział i karabinów 200 milj. kor. cz., prócz 
tego armja czechosłowacka otrzyma niebawem no­
ry  typ karabinów piechoty, rodzaj małych ręcz­
nych k. m», oddających serje po 30 skrzatów i 
nowy typ ciężkich karabinów maszynowych nie po­

siadających ciężkiej (3 kg.) chłodnicy.
Dodać należy, iż tal: zreformowany ciężki 

k. m. nie stworzy nowego okresu w walce piechoty, 
choć posunie daleko mtcnzywność ognia; nato- 
niast karabin piechoty, oddający serje 30-strzalowe 
zapanuje niepodzielnie na przedpolu walki, wyklu­
czy w normalnych warunkach możliwość ataku nie­
przyjacielskiego i postawi taką armję w rzęjzit 
najgroźniejszych przeciwników. Niewykluczonem 
jest, iż w związku z nowym typem ręcznej oroni 
parnej, ministerstwo obrony krajowej funduje w. 
b. r. kadry nowych 48 pułków piechoty.

Senzacyjne telegramy niemieckie o zamierzo- 
nem spó'działaniu wojskowem francusko-czeskim, 
okazały się zwykłą blagą. „Narodni Listy" dosa­
dnie ją określiły; ale pozostaje jedno: z impetem 
-obione i na silnych finansowych podstawach o- 
parte — zbrojenia Czechosłowacji, zaopatrywanie 
armji w udoskonaloną broń i zwiększanie pułków 
piechoty Czechosłowacja idzie po wyraźnej linji 
wojskowej pr.ewagi w Europie środkowej.

GERMANOFILSTWO WĘGIER.
(j) Prasa węgierska z okazji okupacji Ruhr 

>apewnia Niemcy o swem uwiebeniu i przyjaźni. 
„Nemzet Ujsag" wyraża przekonanie, że wyni­
kiem będzie rewizja traktatu wersalskiego i trak 
tatu z Tiianoii. „Budapesti Hirlap" pisze: „Nigdy 
naród niemieck’’ nie wydawał nam się tak wielki". 
Chrz. socjalny „Uj Nemzeaek" ma wrażenie, że 
nad Renem odgrywa się wagnerowski poemat. — 
„Niezłomna siła Niemiec, prawdziwe ztoto Renu 
istnieje zawsze. Wspaniały naród niemiecki ma nogi

żelaza, czaszkę z bjouzu, duszę z granitu". 
/  ,.Pester Lloyd" zapewnia Niemcy o swej sympatji 

i wierzy w kięskę Francji. „Pcsti Napio" ubolewa 
nad „szlachetnym i wielkim narodem niemieckim.

CZICZIERIN PRZECIW KOMUNIZMOWI.
(j) P. W. Auerbach przewodniczący związku 

przemysłowców rosyjskich w Bułgarji oświadczył 
na posiedzeniu związków przemysłowców’ rosyj- 
(titfftiltlflBM— — B— — — — iMffi

skich w Berlinie, że Cziczerin uważa komunizm ’ 
za niezgodny z potrzebami chwili> reformy* Lenina 
nie bałyby wystarczające. Należy zdaniem Czicze- 
rina obalić obecny rząd i przywrócić ustrój kapi­
talistyczny. Do rządu wprowadzić należy przedsta­
wicieli kooperatyw i związków robotniczych.

SENATOR BORAH W MOSKWIE.
(j) „Rosta" clopos1, że senator Borah wybiera 

się w podróż do Rosji. Ma zwiedzić Sybcrję, b 
Republ.kę, Dalego Wschodu i zabawić kilka ty­
godni w Moskwie.

ANGORA i PGKOJ.
(j) Zgromadzenie Narodowe Angory obraduje

nad projektem lozańskim. Nie są jeszcze znane 
zmiany jakich zgromadzanie Izażąda. Wedle pogło­
sek żądać będzie zwrotu Karagaczu oraz oddzie­
lenia od projektu spraw ekonomicznych, które o- 
kreślone byłyby osobnetn układami. To ostatnie 
żądanie znajduzie żywe poparci-1 w kołach fran 
cuśkich.

Jednak Ekstremiści jak Riza Nuz, Jussuf Ke- 
mal i jSzukri bej propagują uchwalenie nowych za­
rządzeń wojskowych w celu onieśmielenia aljantów.

Nowa grupa niezależności gromadzi coraz 
więcej członków w kołacii wojskowych,, jąda ona 
przez Turcję wszelkich koncesji niezgodnych z pa 
ktem narodowym

Rozstrój id£ <ód IsoomibMch "krdć^m.
Prezes parfji Petruszewyeza ustąpi?.

(y) Part ja Petruszewycza czyli tzw. „trudo­
wi?'' przechodź i wstrząs'menie i to poważnie.

6 b. m. odbyło się zgromadzenie egzekutywy 
partji czyli tzw. „ściślejszego komitetu ludowego-".

Dotycnczasowy prezes, -dr. Włodz. Baczynskyj 
mimo votum zaufania, k óre mu pirtja jeszc-e w 
styczniu wyraziła, wniósł rezygnację. Wszczęła 

s ię ' ożywiona dyśkusja, w której wz.ęli udział 
wszyscy najwybitniejsi, nawet sam nestor endecji 
ukraińskiej, czcigodny staruszek, prez. prof,. Ro­
mańczuk. . , . !

Dr. B. swej decyzji nie cofnął, 
d r . B. pono — wedle słów własnych — na­

raził sobie szereg ludzi, a nawet jedną całą partję. 
Jestto partja tzw. '„chrześcijańśko-społeczna", jak 
wiauomo, szereg wysokich duchownych, kilku in­
teligentów. Z czysto osobistycn pooobno przyczyn 
zaczęto przeciw1 niemu kampanię, wciągnięto w 
nią „Słowo", organ, zwący się „mieszczańskinu 
Hasło do walki wyszło z kół emigranci:ich. (ga­
licyjski! h) Przeciwnicy dr B. nie pożałowali ani 
jeanego ”-gumentu a władze partyjne zajęły, się 
tęrni zarzutami, które uznano w partji za niepoważ­
ne, dysf walifikujące oszczerców’. Mimo to kam- 
panja .rozszalała się jeszcze bardziej, tatr, że praca 
polityczna prezesa partji trudowej okazała się nie­
możliwą.

Najcięższym taranem, którym walili malkon­
tenci w dr. B. uył zarzut, że tenże prowadzi' u-

kłady —  z Polską, Otóż ustępując oświadczył 
dr. B., że działał w Tiarmonji z Petruszewyczem; 
i żadnych,, ani pośrednich, ani Bezpośrednich kro­
ków ugodowych nie przedsiębrał.

Wobec stanowczego oosiawiema sprawy, egze­
kutywa obdarzywszy zau aniem dr. Baczyńskiego, 
powierzyła funkcje prezydjalne ks Woynarowst.ie- 
mu, a dr. Kurowciowi zastępstwo.

Znamienne, że bój pizeciw 'te m u , który szedł 
pod rozkazami emigranckiego rządu wyszedł z 
emigracji, w której rodz; się ferment, niezadowo­
lenie z iegu, co ona tam w Wiedniu widzi.

W czasie naprężonej sytuacji, gdy polityka 
„nieprzi jednanych" dochodzi do punktu próby ge­
neralnej, obóz irredenty szuka ofiar, pokazując pal­
cem,, rzekomych, czy prawdziwych ugodowców; 
coś za wcześnie widać obiawy psychozy pobitych, 
manję szukania zdrajców

Przy całej deklamacji o jednolitym froncie hjP 
miuią Rusini politykę swego „rządu", nie dają 
więc mu votun. zaufania!

P. Baczyńskieg > oskarża się dla polityki, o 
czyny negodne człowieka, gdyż nie mamy absołu-a 
tnie ;tu ido czy-nienija z oczyszczeniem .ruchu z jedno­
stek, nieetycznych, Do takich nikt serjo p. B. 
nie zalicza. Jestto tylko symptom., że zgoda mię­
dzypartyjna jes: ułudą, a polityka irredenty •— 
irrealną.

Bojówki pruskie mcMIizują się na g rn ic y Peiski
Katowice. (Pat.) , Beri. Tagblatt" z 6 bm. do­

nosi, że cała prowinca G. SLęsłu pokryta jest sie­
cią tajnych zwiąków nuCo^aTs yc no radył.alr. ch
i z tego powodu wśród robotników panuje wielkie

wzburzenie. Na 'konferencji Rady załogtwej w Za- 
orzu uchwalono, że o le władze nie poiożą kresu 
działalności tej bandy reakcyjnej, robotnicy sarni 
zro-bią z nimi porządek.

W *"

POD ZNAKIEM IMPRESJONIZMU.
Rttza.n: ki i Kitz. 

II.
Doprowadziwszy w bukiecie „Nieśmiertelników* 

d'o wirtuostwa -harmonje barwne oparte na zasa­
dzie barw dopełniających, począł p. Ruzamski szu­
kać tych l.ąimonji w stosunkach barw o mini­
malnej intenzywności nasycenia i na ężenia, i har- 
monji birw  wyblakłych, ledwie widzialnych. Zna­
lazło się r ównocześnie i uzasadnienie naruralisiy- 
czne dla tych haumonji: światło słoneczne roz­
prószone we mgłach świtu i zmroku i przed­
mioty nurzające się w tych mgłach, a ujmowane 
z daleka. Żadnego kształtu, żadnej wyrazistej syl­
wety lub jasno odgraniczonej plamy. Wioski i 
miasta z zarysowującemu się widmami łąk, wód, 
■wzgórz,, drzew, wież i domow toną we mgle, 
która w całym obrazie warunkuje jedność natę­
żenia toncwego. Wszędzie panuje przewaga bar­
wy nad kształtem, gdzi kształt kompozycyjnie nie 
wyzyskany, pojęty jest jedynie jako konieczność 
wynikająca 2 ootrzeby odgraniczenia plam lokal­
nie panujących.

Jestto konsekwencja teorjk impresjonistycznej, 
kryjąca wiele niebezpieczeństw dla tych, którzy 
ją jednostronnie pojęli i stosują. Bo optyczne złu­
dzenie np Atjnosferyczności, jest zagadnieniem ar-

tystycznem, -niewątpliwie ciekawem, jednak estety­
czna wartość -'orazu, Który to zagadnienie podej­
muje nie opiera, się w ostatecznym swym wyrazie 
jedynie na złudzeniu optycznem, lecz przedewszyst- 
kiem na pewnych stosunkach barwnych. Stąd czy­
sty błękit nieba zajmujący trzy czwarte powierz­
chni płótna jest estetycznie bardzo nie ciekawy. 
Dwuwymiarowa bowiem powierzchnia płótna we 
wszystkich (swych (częściach posiada jednakową war­
tość a pokryta obojętnymi tonami (czysty błękit 
nieba), iłumacząc>».;-' jedynie prawdę zjawiska op­
tycznego, nie zyskuje przeztc wcale na wartości 

Tę bierność j-eceptywnego subjektu wobec op­
tycznego zjawiska przyrody zdołał p. Ruzamski 
przezwyciężyć w kilku swych pracach, jak np. 
w obrazach „Widok z sali tronowej" (Nr. 69; 
lub „Dachy miasta" (Nr. 72) udzie go intereso­
wały przedewszystkiem s:osunk» ,„kości barwnych, 
l ecz większość ich wykazuje zbytnią zależność oa 
zjawiska optycznego, wskutek czego powstają nie­
kiedy w obrazach part je artystycznie martwe, a 
nawet wprosi zupełnie nie wyzyskane, jak np. w 
świeżym zresztą portrecie „księżnej M " (Nr. 43) 
lub w „Jabionia.cn" (Nr. 45), świecących dwienr 
par1 jam i papieru'; A skorośniy juz dotknęli ma- 

i nowców na które niekiedy jakby w pospiechu 
I ibacza sztuka p. Ruzamskiego. to należy i na 
to zwrócić uwagę, że w ślad za łatwością i ru­
tyną wkrada się nieznacznie w technikę akware­
lową pewna szematyczność i zmechanizowanie. — 

, W świecie zjawisk zarówno stosunek przestrzen­

ny przedmiotów względem siebie jak* i maferjątnf 
ich właściwości różniczkują stopień nasycenia i 
natężenia barw. Zdarza się natomiast niekiedy p. 
Ruzamskiemu tak, że foiei śniegów na dach ar!; 
zabudowań jest bez względu na stosunki prze­
strzenne ta sama, lub że cień własny wieży ko­
ścielnej jest barwnie identyczny z cienieir rzuco­
nym, choć należałoby przyouszcać, że zarówno 
smikmra materjalna przedmiotów (wieża z cegiy 
i kamienny brak, na który padu cień) jak też 
różnica w nachyleniu płaszczyzn tych przedmio­
tów do źródła światła oddziaływuje na barwy 
modyfikujące).

To -też najwyższego wyrazu sztuki p. Ruzam- 
śkiego z. ostatniej jej fazy szukać należy raczej 
w portretach. Zanurzone również jakby we mgle. 
oddają jakby na powierzchni wibrujące życie, psy­
chiczne osób portretowych pełnych spotęgowano: 
wrażliwości nerwowej. W ten. są one pokrewr 
porźręi.on: Boznańskiej. — Swoiste wrażenie mgli- 
stości we wszystkich niemal obrazach p. Kuzam- 
skiego znajduje swe wytłumaczenie w jego technice 
akwarelowej. Maluje farbami ,wodnemi zawsze na 
gruncie już zwilżonym wodą. Stąd to przepływanie 
barw i ziewanie się jednej w drugą

P. K'tz, który w ubiegłym roku dał się naro 
poznać w Salonie jesiennym, i już wtedy zwrócił 
na sie uwagę jako talent malarski, wystąpił tym 
razem z bogatszym zbiorem pozwalającym wy- 
ewoizyć sobie dokładniejszy ^cbraz jego twórczości 
Impresjonizm p. Kitza kilKbma płynie łożyskami.
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Niemcy nie ukorzą się przed Francją.
MOWA KANCLERZA CUNO.

Berlin. (PAT.) Wczoraj popołudniu kanclerz 
(uno  wygłosił w parlamencie niemieckim ocze­
kiwane z naprężeniem przemówienie. Kanclerz 
wskazał ma „wtargnięcie*1 Francuzów dnia 3. 
m arca na terytorjum  prawego brzegu Renu„ n a ­
stępnie zaś mówił o  rzekomych terrorach doko­
nywanych przez Francuzów. Gdy, wypowiedział 
słowa „nasza ta rc ia  jest czysta i nie mamy 
niczego dc- zatajenia” — komuniści zaczęli się 
głośno śmiać.

Rząd riemiicki dołoży wszelkich starań, aby 
podnieść markę niem. i będzie prowadzić bez­
względną Wi-lkę przodwku paskarstwu. Omawia­
jąc dokonane już spłaty reparacyjne kanclerz o- 
świadczył, że Niemcy zapłaciły już 45.6 mil jardów 
marek złotych. Kanclerz zarzuca sojusznikom, źe 
propozycje rządu niemieckiego nie zostały nawet 
zbadane w Paryżu. Sądzi on, że powodem, tego 
był zamiar rządu francuskiego dokonania okupa­
cji Ruiny.

Precz z ws-efkimi rokowaniami w czasie obe-
tnym oświadczył Cnno — nie imy powinniśmy 

Je  raz czynić propozycje, leci Francuzi. Jak długo 
trwać będzie okupacja Ruhr/ nie będziemy mogli 
płacić. — Apeluję do zagranicy, aby poparta nas 
w walce o  postęp i pokój".

ATAK PRASY ANGIELSKIEJ.
Lamfjn. (Pat.) „Times" piszą, że mowa kan­

clerza niemieckiego b it przyniosła ni< pozytywnego. 
Sytuacja mogłaby być wyjaśnioną gdyby Niemcy 
sprecyzowały sumę, którą chrą zap'acić. Stano­
wisko zajęte przez kanclerza w motcie ostatniej nie 
rozprasza wątpliwości co do dobrej woli Niemiec 
„Daily Mail" oświadcza, że bluff niemiecki zapełnie 
się nie (powiódł. „Morning Post" oświadcza, żel 
mowa Cuna wskazuje na to, że nie widzi on spo­
sobu dalszego uprawiania polityki Niemiec

FRANCJA ZATRZYMAŁ* ROCZNIK 1921. ,
Paryż. (PAT.) Rada ministrów postanowiła 

zatrzymać pod bronią do 31 m aja br. rocznik 
1921., który irłiał być zwolniony w ciągu kwie­
tnia. ^

PACYFIKACJA Z. RUHR.
Dusseldorf. (PAT.) Władze francuskie zaję­

ły bez żadnych przeszkód koszary policji bezpie­
czeństwa. W Muhlhelm rozbrojono ICO policjan­
tów. .W  Bochum Aresztowano pierwszego bur­
mistrza oraz sekretarza administracyjnego, kró- 
rzy usiłowali wyjechać do Hągen na podstawie 
fałszywych paszportów. .Bezrobocie, wzrasta. Li­
czba bezrobotnychh wynosi 250.000. W Kolo- 
nji 10.000, i wl Mtihlheim 10,000.
WYKRYCIE SPISKU MONARCHISTYCZŃEGO 

W BAWARJI.
Berlin. (Pat.) Według nadeszły eh tu wiado­

mości położenie w Bawarji jest bardzo poważne. 
SzCieg osobistości dąży wprost do gwałtownych 
zmian obowiązującej konstytucji. Głównym inicja­
torem zamachu jest prof. Fuchs oraz Hugo Mach- 
liaus. W sprawne tej aresztowany został również 
dr. Kuhle, który po’ kilku dniach wypuszczony z 
więzienia popełnił samobójstwo. Ruch ów miał na 
celu przywrócenie ustroju monarchis-.ycznego. — 
Z dojjmnentów wynika, że dr. Fuchs był upatrzony 
na prezydenta ministrów w nowej monarchji.

ROSJA SPRZEDAJE DAROWANE 2bO>A.
Ryga. (Pat.) Z Moskwy donoszą: Centramy 

rosyjski związek zawodowy, postanowił przesłać lu­
dności Zagł. Ruhr 500 tysięcy pudów zboża, — 
Wy wożąc 'boże Rosja sowjecka przyjmuje jedno­
cześnie dary z zewnątrz. Tak więc dc Windawy 
przybył okręt z produktami komitetu nansenow- 
skiego, zaś 5 m a m  przeszło przez Łotwę do Rcsji 
30 wagonów artykułów spożywczych.

Do portu1 w Rydze przybyło zaś z Rosji 78 
wagonów zboża. 1

Ze spraw pobftich.
WYSOKOSC PENSJI URZĘDNICZEJ.

Warszawa. (Pat.) Na posiedzeniu Rady Mini­
strów m.nister spraw z a ^  przedstawił spraw* u- 
znania wschodnich granic Rzpltej przez Radę Am­
basadorów. Na posiedzeniu ustalono wysokość pen- 
r-ji urzędników na miesiąc marzec oraz postano- 
n o w ia n o  anulować jajjjiczld wypłacone urzędnikom 
w myśl uchwały Rady Ministrów w j'ęslerii r. z.

! ; i

/ródkm  pierwszego jest realizm Menzla (1815— 
1905), a „Rynek we Lwowie" Nb „Teatr nowo­
ści" przypomina tak ulubione przez niemieckiego 
artystę wnętrza sal koncertowych, teatralnych, ba­
lowych, restauracyjnych przepełnionych tłumem, a 
tonących w sztucznym świetle kinkietów. Podnie­
tą artystyczną obrazi- „w polu", i „orki na Wo­
łyniu1 I" etaty się dzieła Wyczółkowskiego. Zna­
lazłyby się może i reminiscencje z Liebermamfa 
pioniera impresjonizmu niemieckiego; ale na wszyst­
kich tych obrazach, a przedewszystkiem w mar­
a c h  naturach, piętno widoczne wycisnęła szkoła 
malarska prof. Batowskiego.

Najbardziej niezależnym zdaje się być artysta 
w akwarelach (Praczka) i drobnych szkicach olej­
nych (kopanie ziemniaków). Zresztą drogą rozwoju 
artysty jeszcze nie zamknięta i dlatego należy ocze­
kiwać chwili w której jego środki wyrażone sta­
ną sie bardziej bezpośrednie, a mniej pod impul­
sem- sztuki obcej. To, dzięki czemu między innemi 
dzieło sztuki posiada wartość — jest odczucie w 
nim odrębnej osobowości twórczej, wyrażającej się 
w stylu. , Rynek we Lwowie" jako zjawisko twór­
czości plastycznej, jako takiej jest niewątpliwie 
dziełem, które czyni wrażenie, rzucony jednak na 
porównawcze tło sztuki europejskiej jest spóźnio- 
»<*ft echem Świadczy jednak o dużym Talencie, 
po którym, możemy się jeszcze wiele spodziewać

iW^cfysław Jułjusz Teftcfci.

P. fiARTEL PORUSZYŁ SPRAWĘ ZAKŁADU 
KARNEGO M. MAGDALENY.

Warszawa, (tel. wł.) Wniesiony przez ]5. 
Bartla na onegdajszem posiedzeniu Sejmu, pro­
jekt u law y przekazującej Zakład Kamy Marji 
Magdaleny politechnice lwowskiej, odesła­
ny zosial do komisji robót publicznych.

DLA URZĘDNIKÓW REZERWISTÓW.
Warszawa. (AW.) Funkojouarjusze i urzę­

dnicy państwowi, powołani na ćwiczenia wojsko- 
we otrzym ają jza ten okres pełne pobory neunal- 
ne*w myśl wydanych przepisów.

- 1 
BUDOWA 4600 KLW. NOWYCH DRÓG.
Warszawa, (PAT.) Na posiedzeniu komisji 

robót publicznych wygłosił min. Łopuszański 
ekspose o działalności min. Minister przedsta­
wił sprawę gospodarki drogowej 1 zaznaczył, 
że udział min. robót publ. w hużeoie państwa 
w stosunku do faktycznych potrzeb jest całkiem 
nieodpowiedni. W sprawozdaniu podreślił min. 
trudności prowadzenia gospodarki drogowej z po: 
wadu braku wagonów dla przewozu materjałów. 
Za jedno z najbliższych zadań min. uważag na 
leży pobudowanie 4600 kim. dróg uznanych już 
przez Sejm za państwowe, a  znajdujących się 
w stanie dzikim.. Drogi te  znajdują, się przeważ 
nie we wschodnich powiatach.

OPIEK\  MIN. NAD INWALIDAMI.
Warszawa. (Pat-) Min- ska-bti przekazuje na r. 

b. db dyspozycji min. spraw wewn. sumę 12.203 
mil jonów marek na leczenie, doleczenic i protezo- 
wanie inwalidów, zaś na utrzymanie schroniska do­
mów inwalidów, warstatów pracy itd. 4.500,000.000.

NOWY KOMISARZ GDAŃSKA W WARSZAWIE.
Warszawa, (tel. wł.) (G). Przybył wczoraj 

do Warszawy nowo mianowany wy sok: komisarz 
Ligi Narodów dla w. m. Gdańska p. .Mac Do/u 
nelii był podejmowany śniadaniem przez de- 

ttolsk, przy Lidze Narodów prof. Aszkg

nazegń. Jutro Mac Donneli podejmowany będzie 
przez j&śsekretarza startu p. Strassburgera, po­
jutrze przez min. Skrzyńskiego. W czasie swe­
go pobytu w W arszawie wysoki komisarz złoży; 
wizytę prezydentowi Rzpltej i premierowi Sikor­
skiemu.

KONIEC KONFERENCf PAŃSTW 
NADBAŁTYCKICH.

Warszawa, (tel. wł.) (G.) Dnia 8. om. na­
stąpi zakońc zenie konferencji ekonomicznej 
państw nadbałtyckich. Powzięto szereg uchwał 
między któremi m ają być stworzone izby han ­
dlowe w Helsingsforsie, Rewlu, Rydze i w W ar­
szawie. Następnie postanowiono jak najprędzej 
dąż.yć fld0 zawarcia traktatów handlowych 
między państwami reprezentowanemu na tej kon­
ferencji.

Wiadomości telegraficzne.
Minister pełnomocny dr. Szarota udaje się we 

środę do Berlina w charakterze charge d.effąires
przy rządzie Rzeszy. (Pat.)

Przestępstwa rosną w Polsce do nadzwy­
czajnych cyfr. Wypadków zakłócenia spokoju 
publicznego było w r. 1921: 12,257, w r. 1992, 
odliczając wszystkie zajścia przy wyborach, 
34.203, Wypadków włóczęgostwa i żebractwa 
zanotowano w T. 1921 — 3.696, tw 1922 — 13,484 
fałszerstw  rożnych kntegorji w' r. 1921 — 3.2^1, 
w 1922 — 3.345. Najliczniej przedstawiają się 
kradzieże. Kolejowych było w 1921 — 5.686, 

j w 1922 — 12.467, kradzieży z pól i lasów w 
; 1921 — 13.845, w 1922 — 33.272. Wypadków 
bandytyzmu: w 1921 — 1.850, w 1922 — 1.934. 

i Ogółem zanotowano w r. 1921 320.145 wypad- 
; ków przestępstw zaś w r. 1922 — 358.278.

(AW).'
Ameryka wysyła misję parlamentarna do Mos­

kwy. — Z Waszyngtonu donoszą — że w naj­
bliższych aniach uda się do Moskwy amerykańska 
nńsja parlamentarna, utworzona z 6 senatorów i 
6 dejSutow. Misja ma charakle' oficjalny- .(Pat.)

Angora odrzuciła traktat mrański. Niezależnie 
od narzucenia projektu traktatu lozańskiego przy­
jęło Zgromadzenie Narodowe rezolucję upoważnia­
jącą rząd do kontynuowania rokowań pokojowych.

(Pat.)

Bafastrolalne położenie 
prasy polskiej.

W  sprawie tej zamieściliśmy szereg ar ty km ,
wykazując cyfrowo, w jak rozpaczliwemu położeniu 
znajduje się prasa polska. Od chwili umieszczenia 
tego artykułu stosunki te wogorszyły się jeszcze, 
drożyzna wziasia łiiemjul z dniem każdym — szcze­
gólnie co do kosztów papieru i druku. Doszło 
do tego, ż t np. wa~sz. „Tygodnik Ilustrowany^, 
podwyższy! cenę numeru na 3,500 mk.

Sprawie tej poświęcił ostatnio obszerny artykuł 
krakowski „Kurjer Codzienny", z którego powta­
rzamy retęoy następujące:

„Zarówno w porównaniu1 z dziennikami zagra­
nicznymi, jak w porównaniu z cenain innych arty­
kułów, które wzrosty u nas już dawno ponad row- 
nfę przedwojenną, dzienniki polskie są śmiesznie, 
nieproporcjonalnie tanie.

Drożyzna wszystkich innych artykułów spada 
na dzienniki i. dziennikarstwo niesłychanie dotkli­
wym ciężarem. Przedewszvstkiem dotyka ją ero­
zyjna maieriałów, jak papier, farby drukarskie itd. 
Papier już znowr zdążył podrożeć na około 40 
jniljonów za wagon, ,czyli, że sam czysty papier 
bez kosztów druku, administracji, redakcji itd, — 
na jedtą numer kosztuje 265 marek. W tym sa­
mym stosunku podrożały wszystkie materjafy dru­
karskie, w jeszcze większym może płace personalu 

j technicznego (drukarzy) zatrudnionych przy dzien­
niku. Wszystko doprowadza koszta własne wydru­
kowania jednego numeru do oteoio 500 mk,, czyli 
sumy, za jaką jest sprzedawany publ>czności.

Lecz suma ta bynajmniej me dochodzi w ca­
łości do wydawnictwa dziennika. Przedewszystkieini 
traci onp na kredycie i dewaluacji gdy każdy ku­
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piec korzysta obecnie z „dooretiziejsiw a" dew a­
luacji marki w ten sposób, żfc iowar kupiony przez 
niego drożeje niemal codziennie, .a w każdym razie 
co tydzień, dzienniki przez dłuższe okresy czasu 
sprzedawane są codzień za tą  samą cenę, oez 
względu na wzrost drożyzny. Jednocześnie zmu­
szone są me da wać swoim odsprzedawcom kredyt 
który zmniejsza wartość otrzymywanych przez me 
po tygodniach pieniędzy do  połowy, gdy same mu­
szą płacić za wszystko z góry.

Lecz na tern bynajmniej nie koniec. Odsprze- 
tiawey otrzymują od dzienników znaczny rabat, — 
który znowu zmniejsza kwo.ę oirzymywar ą za 
dziennik przez zrydawnictwo do kwoty znacznie 

. mniejszej od płaconej pazez publiczność, (m)
■ H B U H H B W H U n n A M i

Kronika.
RAI ENDARZYK.

Dziś rz, kat. Jan*, bożego; gr. kat Połykarpsi. Jutro 
•z. kat. Franciszki p., gr, kat. Obr. ot. s. Joan. Waehód 
słońca 5'54, zachód 5'15.

TEATR WIELKI
Czwartek „Engenjnsz Onegin* — występ Bandrov> • 

skiej i Popowa
Piątek „Cyganerja*.
Sobota o 3 pop. .Halka* — wieczór kTo co najważ­

niejsze*.
Niedziela o 3'30 pop. .Coppelia* — wieczór „Zamarłe 

•czy*.
Poniedziałek ^Lobengrin" (30 prc. zniżka).
Wtorek z powodn generalnej próby z .Orlęcia" teatr 

zamknięty.
Środa .Orlę", aatnka w  6 akt, E. RestanJa (premiera).

TEATR MAŁY.
Czwartek, piątek „R. H. inżynier*.
Sobota , Czy ,(e«t co do oelen-a?*
Niedziel1, o 3 pepol. .Zabawa w miłość* — wieezói 

.R . H. inżynier",
Poniedziałek ,R . H. inżynier" — 50 pre. zniżki. 
Wtorek „R. H. inżynier*.

TEATR NOWOŚCI.
Czwartek, piątek, sobeta „Bat'w operze*.
Niedziela o 3 3U pop. .Za dawnych dobrych czasów*, 

wieczór „Bal w  operze".
Poniedziałek .B al w operze" — 50 prc. zniżka. 
Wtorek .fcfal w operze*.

Teatr art.-lit. .UL*, Ossolińskich 10.
Program od 22. lutego codziennie: Szlagier sezonu

„W krainie wolnej m.ł*śei‘ , operetka w 3 odsłon, u nar a 
r, udziałem 20 osób, chór, balet. Najnowsze tańce „Kroko­
dyl Trott* I. Prolog. II. wbarze pod Piramidami. Ili, w sali 
pałacu królewskiego. Nowe dekoracje wykonał art. malarz 
Szyjkowski. Początek o 8 wieez.

Teatr artyst-liter. „BAG\TEL4", Rejtana 3.
Program od 2. marca br. Prolog S. Szosland. Część 

solowa: N. Nadjeżdzina, primabalerina reatrów rosyjskiek.
Drwestówna, pieśniarka. B. Bronowski, M. Mirski, B. 

Kamiński. .Ćwiczenia wojskowe", farsa, opr. Bebe. Począ­
tek o ę. s  wieczór.

Czwartek 8. marca III. koncert A d a  
J a n o w s k a  w sali Kasyna Miejskiego: 
Rachmaninow i Gfazunow. 3516

Biuro koncertowe M T u  e r k a  Pią'ek 
9-go marca :
pianista, 3501

Wa Lwowie,
— Mianowania, Dowiadujemy się, że dyrekto­

rem w d z llfu  przewozowo-taryfowego w dyrekcji 
lwowsiciej mianował minister kolei żel. radcę dr. 
Stanisława śjrjgosia' w miejsce spensjonowanego 
dyrektora Pollaka.

Znowu podwyższenie opłat za miejsca
w wa onaoh. Ud 1. m arca br. podwyższano o- 
[daty za miejsca W wagonach sypialnych o 100 
procent. Obecnie cena biletu sypialnego z Kra­
kowa do Warszawy kosztuje 43.500 m k , 'z e  
Lwowa do Warszawy przez Lublin Rozwadów 
58.900 a  ize Lwowa Uo Krakowa 41.900 mk. Opla­
ta za zamawianie miejsca sypialnego kosztuje 
od i. m arca 3.600 mk. Jazda w wagonie sypial­
nym ze "Lwowa do W arszawy wraz z biletom 
kolejowym i z opłatą z & zamówienie miejsca 
239.08° mk.

— Przed wystawieniem „Orlęcia". Piszą nam 
z teatru • We środę, 14. b n  odbędzie się premiera 
najgłośniejszego dzieła Rostanda, kóre od r l ‘>00 
t. j. od premjery paryskiej, obiegło wszystkie sceny 
świata. Wystawienie „Orlęcia", to przedsięwzięcie

! na wielką skalę, na które zdobyć się może tylko 
teatr rozporządzający odpowiednimi środkami, —

Już sam a techniczna sjrpna przedstawia olbrzymie, 
Ludności, jtali się zważy, że akcja rozgrywa s ę 
w przepysznych wnętrzach zamku óchoiibruńskiego. 
Sztuka musi mieć więc bogate tło, będące wier- 
nem odtociem środowiska akcji. To samo dotyczy 
przepychu Wojów dworskich, które w ówczes­
nej epoce były rozrzutnie bogate. Teatr lwowski 
zdobył się na duzy wysiłek., Art. mai. teatralni 
Balk i Polityński stworzyli szereg sal zamkowych, 
oraz widok Wagram. Inspektor sceny Stahl zajęty 
jest oto cnie zestawianiem tych dekoracji i urzą­
dzeniem wnętiza, na które złożą się znowu stylowe 
md>it, dywany, makaty i obraz}'.

Dyr. Czarnowski, który osobiście prowadzi 
sztukę, odbywa od szeregu tygodni codziennie pró­
by. We wtorek wieczorem odbędzie się generalna 
próba w pełnych dekoracjach i kostjumaoh. — 
W dniu tym Teatr Wielki będzie zamknięty. Nie 
szczędzono więc wielkich kosztów i ogromnego na­
kładu pracy.
1 — (t) Wisielec w komórce- Na Zamarstynov,de
w domu przy ul. SteLelińskich 1. 45, powiesił 
się Michał Wójtów. Przyszedł on onegaaj w no­
cy, kompletnie pijaity i nie wstępując do domu, 
udał się do komórki stojącej w podwórzu i tom 
na jednej z belek sklepienia obwiesił się. Kiedy 
rano zauważono wisielca, był już zupełnie siny 
a wszelka pomoc okazaia się zbyteczna, Wójtów 
już nie żył. Co skłoniło go do odebrania sobie 
życia nie wiadomo.

— (t) Systematyczne kradsWże. W restauracji 
hotelu krakowskiego popełniano od jakiegoś cza­
su syst matyczne kradzieże. Wczoraj udało się 
p’zyłaoac na gorącym uczynku, sprawcę tych kra­
dzieży. 15 leiricgo Kazimierza Walczyka zajętego 
w charakterze chłopaka do pomocy w restaura­
cji. Stwierdzono, że skradł on sześć obrusów i 
kilkanaście sztuk srebrnego nakrycia, łącznej war­
tości około 3 miljonów mapek.

Z całej Polski.
— Złote gody Franciszka Wysockiego. F r a n ­

c i s z e k  W y s o c k i ,  znakomity artysta drama 
tyczny, obecnie reżyser teatru Bagatela w Kra­
kowie stawiał pierwsze kruki na scenie lwow­
skiej, na której pracował Lez przerWy pliskc 40 
lat a w dniu 30 maja 1902 obchodził uleczy-* 
ś ie 30«letni jubileusz, przy której to sposobno­
ści podnoszono*1 wieliue jego zasługi nietylko ja­
ko artysty dramatycznego lecz także pedagoga, 
przez długie bowiem lata był profesorem w lwo­
wskiej szkole dramatycznej przy tut jszem kon­
serwatorium.

Przed wojną Wysocki usunął się na jakiś 
czas ze sceny i przeniósł się na .stałe jako eme­
ryt do Raguiy, skąd pisywał często korespon­
dencje do Kurj. Lwowskiego.

Na emeryturze długo nie wytrzymał, po 
zaledwie jednorocznym pobycie w Raguzie, 
przeniósł się uo Krakowa, gdzie po za ożenm 
teatru „B* gtela*- zaangażowany został jńko re­
żyser, na któiem to stanowisku pracuje dotyoh 
czas. Jak nam z Kłakowa donoszą, Wysocki 
obchodzić będzie s» maju o. r. w teatrze tym 
jubileusz 50-totpj w gronie kolegów. Rzadki ju­
bileusz. Lwów zachowa mbilata zawsze w naj­
lepszej pamięci, (m)

— K wy krzyż zasługi Rząd wniósł do Sej­
mu projekt ustawy o ustanowieniu krzyża za­
sługi. W projekcie tym chodzi o odznaczenie 
osób, które od chwili powstania państwa pol­
skiego położyły zasługi. spełnią ąc czyn należą­
cy do zakresu ich ODowi ązków a przynoszący 
państwu znaczni korzyści (Tel. w ł) (G)

— Podwyżka taryfy fmnwz ]©wef w WSSrsrawie. 
Magistrat, warszawski uchwalił podwyższać taryfę 
tramwajową o 60 proc. W dniu 15 bm. tramwaj 
będzie kosztował 630 marek.

—  Wymarci® 1000  wa:<nów kolejowych. 
Ministerstwo kolejowe wynajęło na rok celem 
powiększania taboru kolejowego znaczna, ilość 
towarowych wagonów krytych i otwartych od 
Towarz. „Eizenbahhnwagenieihgpsellschaft". W a­
gonów takich nadeszło już 865 a  oprócz togo na­
dejść ma wkrótce 200 wagonów, wypożyesonych 
od Ten. arz. „Eisenbahnverkehrsansta]t“ . Wyna 
jęte wagony towarowe przeznaczone są tylko 
<L>a ruchu wewnętrznego.

— Szmuglel przez Gdańsk- Szrrmgel przez 
Gdańsk towarów, których wywóz z Polski jest

zakazany, przybrał tak ruatowę rozmiary, że firmy, 
które zwracają się do polskiego urzędu do spraw  
wywozu o pozwolenie na wywóz, stanow ią wy­
jątki. (m)

— (t) Śmierć arisrianta. Dnia #27 ub. m.
wyprowadził Franciszek Pukas dozorca wiezień w 
Szczercu *areszfanta 21 letniego Andrzeja Zecno- 
wicza z baniakiem ze śmieciem na podwórze. Ze- 
chowicz korzystając z nieuwagi dozorcy, który roz­
mawia! z swą córką, przesadził jednym skokiem 
i nur otaczający podwórzec więzienny i począł 
ucićkać. — Dozorca zauważywszy ucieczkę wię­
źnia, putoił się za nim w pogoń, a gdy widział 
że przestrzeń między nim a uciekinierem coraz 
się zwiększa, wyciągnął rewolwer i oddał za nim 
kilka strzałów. Jeden z nich trafił uciekającego 
Zeehowicza, kula przeszła na wylot przez głowę, 
kładąc go trupem na miejscu.

C Przyjazd wołów besarar.okioh do War-
Jedna z firm warszawskich otrzym ała 

w tych dniach pozwolenie na import 1.000 sztuk 
bydła rumuńskiego, przeznaczonego wyłącznie 
,dia .stolicy. Importerzy ma ją nadzieję, że rzucając 
powyższą ilcść bydła na rynek miejscowy, przy 
czynią isię dc obniżenia cen mięsa.

Zaznaczyć należy, iź według informacji z 
kół kompetentnych w tych sprawach, przybywa­
jące dotąd do Polski transporty bydła besarab- 
skiego nie pozostawały w całości w kraju albo­
wiem większa ich część translokowana była. dro­
gą nielegalną do Czech. W ten sposob odbywał 
się nielegainy transport bydła besarabskiego z 
Rumunji do Czech przez ziemie pOiskie, który 
pośiednio- przyczyniał się do wzrostu drożyzny 
mięsa w całym kraju, a to wskutek pogłosek
0 wywozie (bydła polskiego Jo Czech. (m).

7.r św iatu
—  (x ) Patron Rosji sowieckiej. Rosji carskiej 

natronen, był św. Andrzej. A sowjeckiej zcs:ał — 
święty Blaumontag. Prasa sowiecka donosi, jako 
charakterystyczny szczegół, że -obotnicy w war­
sztatach kolejowych w Odessie postanowili święcić 
poniedziałki zamiast niedziel.

— Szczepienie g rp y . Dwaj lekarze amery­
kańscy Gliłsky i Gat.es odkryli bakcyla powodu­
jącego chorobę zwaną hiszpanką, albo grypą płu­
cną. Posiłkując się następnie szczepieniem bak- 
terji królikom, otrzymali serum,, które uodparnia 
organizm mdzłć przeciwko wspomnianej chorobie.

(ir)
— WyciecJfci. 'wioska ao Polski. Two krajo­

znawcze w Neapole zamierza wybrać się w jesieni 
br. do Polski, celem zwiedzenia znaczniejszych 
miasi. Marszruta obejmuje miasta: Kraków, Wie­
liczka, Lwów, Warszawa, Poznań, Gdańsk. (AW.)

— Naraoy jugosłowiańsko w!osxie w Abazji na- 
trafiły na pierwsze truaności wywołane zastrzeże­
niami że strony Jugosławji. Delegaci jugoslow:arv 
scy nie chcą uregulować kw eiji koleji żelaznej
1 komunikacji z Rjeką, dopóki nie zostanie zalat 
wioną sprawa portu Baros. Pomimo chwilowych 
trudności panuje przekonanie, źe konferencja w 
Abs zzji da pomyślne wyniki.

—- Wzrost kosztom utrzymania w Nhanaeęh. 
Wedle urzędowej statystyki koszta utrzymania Rze­
szy w lutym w porównaniu do stycznia wzrosły 
o 13S proc. j

Zebrania, oderyfjr I widowiska.
— Mistyka MarJ Koncp Ttokleł. Pod tym ty­

tułem. staraniem Z. Z. Lit- Pol. wygłosu’ odczyt 
w sak ratuszowej w poniedziałek 12 bm. p. Jadwi­
ga Tomicka. Recytuje p. St. Bałiabanowa. Bilety 
do nabycia w księgarni Naukowej.

— Z Uniwersytetu Lud. Im. A. MlcJ-fewicza. 
W piątek, 9 Ht,. d ' godz. 6T5 przy ut. Bourlaida 

, 5, wykład dcc; Po lit. dr. ruchsa t>t.: „Obraz świata 
materjalncgo w fizyct - współczesnej

— Zjazd okręgowy Związku slrzefeckitfo. Dnia 
11 marca br. odbędzie się we Lwowie, w sali Ratu­
szowej zjazd ojeręgowy delegatów Związku strze­
leckiego". Początek o gr>dz- 11-ej przednoł.

— Towarzystwa śpiewacze! W niedzielę 11 bin. 
odbędzie się próba generalna z utworu Maszyń- 
skiego „Dwie Dole" w wielkiej sali Tow. Muzy­
cznego o giodz. 11' i pół przedpołud. pod kier. art. 
di. Mieczysława Sołtysa. Za Związek Towarzystw 
muzycznych i śpiewaczych dr. Schmar Jan, pre^n 
T. Załuski seicretaiz
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— Z frrarzjfcl. 3 K o p t i  Ady" J.?yowc'uej i prof. 
T. Majerskiego odbędzie się we czwar ek 8 marca 
w sali Kasyna Miejskiego poświecony utworom 
Rachmaninowa i Glazunowa. Lwowska p"asa jed­
nogłośnie podnosi świetne Walory tej pierwszorzę­
dnej śpiewaczki, która cieszyła się ogram ncxn powo­
dzeniem wśród zapełniającej salę publiczności. — 
Składające się na prognun pieśni są tale piękne, 
ie  koncert zapowiada się być jednym' z najci kiw- 
szych z całego cyklu, nie dziw więc, że budzi 
wielkie zainteresowanie.

Podw ieczorek w kawiarki „Renuissancc*
odbędzie się dnia 18. hm. na .docnód nulowy
II. domu techników. Początek o godzinie 5 lej. 
przygrywać będą 2 orkiestry salonowa i teciini 
cka-tąpiburzysiów.

KTO CHORUJE NA ŻOŁĄDEK i ź le ^ a w i  
pieczywo, powinien ubywać no ciast tylko czy­
stego tłuszczu roślinnego „KUNEROLU". Tlusz z 
ten jest lekKO strawnym i nie obciąża wcale 
żołądka. \ df 1079

Czas ednewić frzedpl tę!

Fanny Diitier 
przed sądem.

PIĘTNASTY DZIEŃ R0ZPRAW\.
( a /  Wnioski obrońcy, zgłoszone na wtorko­

wej rozprawie zostały prawie wszystkie odrzu­
cone, a. temsamem rozprawa nie będzie odro­
czona. Dopuszczono tylko jednego świadka na 
żyfteenie obrony, mianowicie sędziego Fidę, któ­
ry będzie dziś przesłuchany. Zgodził się try­
bunał równocześnie na  odczytanie listów, na­
desłanych na. życzenie oskarżonej przez gen. 
Letovskyego, gen Alboriego, pułk. Haluski i 
Besriscka, którym osk. Ditlaer w okresie au- 
str'ackim  wysyłała listy z oszcżerczenn oska­
rżeniami Polaków. W ystawiają om oczywiście 
swej pupilce pochlebne świadectwo. Także do­

puszczono odczytanie aktów z dochodzeń śled 
czych w sorawie okradzenia mieszkania prof. 
muzyki Hahna w czasie inwazji rosyjskiej.

Wczoraj przesłuchano świadka dr. Oktawa 
Hła ate^o. adwokata, którego osk. Dittner ob­
jęła również swoją denuncjatorską siecią, tw ier­
dząc, że prowadził pn brzydkie interesy z Ro­
sjanami

. Świadek zaprzysiężony oświadcza, że ża­
dnych stosunków z Rosjanami ni< utrzymywał. 
Oskarżoną zna świadek ztąd, że prowadził prze 
ciw niej proces imieniem firmy jubilerskiej Dą­
browskiego, w której oskarżona kupiła perły 
i nie cnciała za nie płacić. Proces ter. osk. Dii 
tner przegrała. Widocznie z tej przyczyny zem 
sta. Świadek zeznaje, że po wkroczeniu Ąju 
str ąków <lo Lwowa, służąc jako oficer austriacki 
miał dochoazenia sądowe o zdradę stanu, które 
trwały półtora roku Świadek siedział w wię­
zieniu przez 7 dni. Wygotowano już akt oskarżę 
nia jednak: przedstawił takich świadków, że aki: 
oskarżenia został uchylony. W sądzie okręgo­
wym dowiedział się dopiero, że był na ,.czarnej 
liście" Fauny Dittner.

fóarjsr miesny.
Lwów, 7. marca.

Zloły jaRa jednostka obliczeniowa.
W usUwne o naprawie skarbu znaJdujemy na- 

siępu ącą tabeUę:
u A Sc * r. u* 3 O
i   ̂k -4 l

R o r ó w n a n i e
0 0l-  Ć.a i/
1 ■" rt ti f*73 * * -w *H•® P.r1 t;

Według
kursów 
fr. szw.

Według 
wskaźni­
ka lvOS..-
tów u-

według 
cen żyta

« Łl > jtrzymania

1921 roL «

l-szy kwartał ... 137,7 134,3 395,0
2-Ri — 200,73 116,8 ■45(1,0

I 3-e/ — 6( 6,67 2 9,2 50(,6
4-ty 491,2 - 0S8,72 386,4 59 ( 7

1922 rok t ;
.

I szy k war tai 530,7 715,45 -397,7 619,6
• tt. 654,0 ¥87,18 5 Ir ,2 1,0 (9,8
3-ci \ f1 10 0,2 1 377,09 748,4 1,228.(i
4_ty 2230,6 2-,982,00 1,428 8 2,060,6

! ziemniaki do Węger. 
-f- Polk o -

Ceny papieru, W warszawskim Kandłuj pa- 
pserei'1 obroty bvły bardzo oż/wione, bo spodz'e- 
wano się podrożenia i rob.ono dla .ego z spisy. 
Ceny papieru u hurtowników były jednak la \sz6fi 
liż w fabryce. Za Kito papieru drukarskiego, k óry 
osztuje w fabryce 3.900 mk., płacono u hur owrti- 
;ów 3.5(10 mk. Paper pakowy w fabryce 6.300 mk. 
u hurtowników 4.900 mk. Szary paphr w ,aoryce 
53.000 mk. (pud). u hurtowników 40 001 m.<. — 
Mundsztukowy 4.500 mk. (kilo). Bibułka zagra­
niczna 70.000 mk. (ryza), żywiecka 53.000 mk. 
,,S!c'' 67.500 ank. „Labo 400" 22.000 mk. „Delicja" 
48.500 mk. (m)

-f- Wywóz zkmtmaćów z Polski do Węgier. 
Węgierskie fabryki krochmalu zwróciły się do swe­

go rządu! z prośbą o udzielenie pozwolema na do­
wóz ziemniaków) z Czechosłowacji, skąd węgierek'm 
fabrykom mączki ziemniaczanej zaoferowano wię­
ksze ilości ziemniaków po bardzo nizkich cenach. 
Rząd węgierski na razie prośby tej nie uwzgl duił. 
Ze względu na obfitość ziemniaków w Polsce b lo­
by wskazanem, aby Polacy, producenci, oferowali 

(m)
ralner e nafy w r. 1922. W ra­

fineriach polskch podtug dan ch, zebra ych prze/, 
minister^ t o  hanć’u i przemysłu wyrąb ano w r. 
1922 w polskich rafineriach nafty 729.4 0 ton ropy, 
czyli o 82.100 ton więcej niż w r. 1921 Z całej 
ilości ropy przerobonej wytworzono 10'95 proc. 
benzyny, 15'33 proc. oleju gazowego, 23'10 proc. 
nafiy, 15'05 proc. smarów d 4'85 proc. parafiny. 
Ogółem ekspedycja krajowa powiększyła się o 
27.040 ton. Wysyłka zagranicę wzrosła w porówna- 
ru || z r. 1921 o 20.750 ton. bkspa-.. benzyny wzrosl 
o 10.690 ton, eksport nafty o 3.300 ton, eksport 
oleju gazowego o 16.150 fon, eksport parafiny i 
świćc o 9.150 ton. Zmnierszył się wywóz smarów 
o ld.92G ton i eksport półproduktów o 4.640 ton.

Wartość wytwarzanych w r„ 1922 finalnych 
produktów naf owych wynosi w tysiącach mkp.: 
benzyna .35,948.958, naf.a 31,039.624, olej gazowy 
10,575.639, — oleje smar. 27,154 132, — parafna 
19,150.1.32', świece 1,018.525, wazelina 807,751, asfalt 
1,856 519, koks 552.919, smary smle 5 '2.991, ra^em 
w tysiącach mkp. 128,327 419 W madcach war ość 
produkcji r. 1922 na podstawie krajowych cen wy 
tycznych przedsawia około 700 miljai Jów. (m)

O i e ł ć t t e ,
-j- GiaMa pTrrężna. W akcjach' pczdmyslo- 

wych obroty skromne. — Naogól brak chęci ku­
pna. Pró;z Zieleniewskiego w S z.ske akcje s - a- 
dly w cenie. — Na Targu walut znowu zwyżka 
lekka, przy żywszych obrotach — Zeleniewski a- 
wausował na 81CÓ0. — Pol. Nafta ooniżyła się 
na 7050. r— Pezet 7500, potem tylko 65C0. — 
Rakszawa przy końcu 88000 — Chodorów 47250 ~‘- 
PTO 3800 — Tespv 11U500, nod koniec 109000 
w akcjach bankowych transakcji nie było. — Do- 
laty 46500,— Berlin notował 2 — Wiedeń 65 —

Praga ustaliła się przy kursie 1335 — Bukareszt 
220— 230 — Budapeszt 17 — Be'g;a 2300 — Lon­
dyn z 2C2000 awansował, stopniowo do 212000 — 
Za leje płacono 215 — za czeskie kor. 1325 -  
Tendencja w akcjach zniżkowa, w walutach chwiej-* 
no—zwyżkowa. — UśposoiMmie w akcjach bez- 
ochotne w walu!ach ożywione. — Niekecowane 
akcje znacznie spadły w cenie. Jaworzno 175— 
185000, Gazy 2Gu—210000, Gazolina 145—15:020, 
Foresta 11—13000, Machlejda 8700—8200 — za 
Losienice ofiarowano 45000 bez pedaży.

-f- Giełda zbożowa. Na dzis.tjszej pełdzie 
tpansakcje w pszenicy wyborowej po 198000 loco 
Kołomyja i 160000 loco ILwów. — Silny ponyt 
za owsem przy średniej podaży. — W życie podaż 
przewyzsza zapo.rzebowan e ..— Brak gotowki daje 
się odczuwać bardzo dotkliwie dla transakcji. — 
Popyt za ziemniakami przy braku podaży. Tenden­
cja "bez zmiany. — Usposobienie siabe. — Nastę­
pne zeDranie giełdy w pią ek o godz. 11-te, przep.

-f- /kejo  giełdy kraltawski.j. Poiskie Iow. h 
4000. — Żegluga polska 1350 — Zieleniewski 86000 
Warsz. spół. bua. Parów. 14900 — Automo;or 4500 
Trzebinia fabr. maszyn. 22000 — Pocisk 5500 — 
Górka i"2000 — Siersza górnicza 72000 — TPG. 
42000 - Polska nafta 8000 — Rcze* 7.00 — Fabr. 
przet. tlusz. Trzebinia 30G00 — Krakus 13900 — 
Chodorów raf n. 52000 — Siebsza elektrownia ,5590 
Ćmielów 37000 — „Ex"—Strug. 7500 — Bank 
Alałop. 330J — bank komercjalny 15C0.

-f- Giełda warszawska. (Tel. wł.) (Q) Ten­
dencja dla waiut zagranicznych i dewiz, na dzi- 
sie.szem posiedzeniu gełdowem zwyżkowa. Dola- 
atner. .445X*», mk. n.em. 17/5. Na rynku akcji 
obroty duze, ale naogól po kursie zniżkowym 
Papiery publiczne prawie bez ruchu.

-f- Akcje giełdy warszawskiej. B. Zjedn. Ziem 
polsk. 14750. — Cegielski 10/000. — Iow. akc. 
iabr. cukru 173000 — Firlej. 16400 — Tow. przemu 
drzew. 5f00. — Starachowice 39500 — Pocisk 5210 
Fabr. parów. 13550 — Polska nafta 7000 — ZieL- 
lenicwśki 88000 — Culcr. Chodorów 47500 — Ćmie­
lów 20000.

tY U L S ć l głciuy I W O  W a l t  l e j .

żądają, T transakcje. Zresztą: plącą.

A) Akc. Bank. 7
marca B) Akr przem. 7

, m arca

Akc. Związk. . 700
■ t

Górka . . 58000
Dyskont Lw. . — Oikos . T . 

Parowozy . .
T 75500

Handl. Pozu. . 1P000 T 13350
Hipot, akc. . . 2060 Patrja . . . 5600
Hicoł. zemel. . 1000 Pezet T 7500
Małopolski . . 3100 Pocisk . . . 500u
Powszechny . 

rztfi.j słowy .
900 Pol. Glob . . 900

-,30.' Pol. Nalta . T 7150
ZicMski kred. 2200 Pol. Tow. Bud 6000
B) Akc. nrzem. Pol. Tcw. H. . T 3M00
Bfot. a r Lw jw, 102(X,0 Rakszawa . T  90000

i C.i.. i j r ó ./ . . T 17700 iersza el. 00
! - r  , . r  m o l rtór Siersza . 57500
1 C-ukilów '1’epege . . . 41000
) Port la?, i  7, S . — Tespy sól pot. T 110 00
|  Jai.ciu . . . 2,200.000 Zieleniiwaki / T 8 000
1 Gafota a  . 5300 Żegluga poi. . 1000

l . U l  S a  W  A l U t

Kurjer
Lwowski

Lwów — dniu 7 marca 1922 t\ artzawa 
dnia 7 marce

Kraków 
dnia 7 Ili

Zurych
dni: 7 III.

Berlin 
dnia 7 111

Nr. 57 Gotówkó Dewizy D e w i z y

100 Mft. poi. - 1 0 0  - - 1 0 0 - - 1 0 0 - 100 0-01-20 50-00
1 funt ang. 210000-212000 2121)00-214000 204000-214000 205000-215009 2517 9T755 00
100 frs franc. 272500 -275500 275 00—278000 269t/00 276000 23.500—27500 3250 12460-87
IGOfr. szwaj. 82C-U00—825000 £ 3 0 0 ii0 -8 18000 8?o00i)—838000 82500— 4500 10000 38370-88
100 fre belg. 2275)0 2 /9  00 228500 — 23 500 232500—242500 227.50—24750 28 69 1087027
100 K czesk. 131200—13z500 132500— 134000 133500-135009 12500-13500 1595 611 44
lOOKwęg. lo 5 0 - 1655 169S—17J0, —■— 1450—1-55(, - •1 7 6 70
100 K austr. 64 - 65 6 5 -6 6 65 0 0 -6 4 0 0 0060—00 70 — -0075 2827
100 M mem. *90—210 19 5 -2 0 5 17 8 -1 9 7 1 60- -2  0 002-55 10C —
1 Dolar am. 4 6 2 5 0 - 46750 45250 -  45750 42785—45C39 4200C -  45000 535-76 20685 37
100 wir wł. 21000 -2 1 3 0 )0 214000-216000 220030—220000 20000—22003 25 62 977 55

100 Lei rum. 212500-2)753 21751-22250 — •— 129— 129 2 50 1050)
lOOguld. hol 1790030—181000J 1800000— 18200J 1 8 1 2 5 -!8125 17000-18000 211 35 8 ,79  00
100 iv norw. — — i P 53506— 34000 — •— — i 98 2 i 3960 O7
100 ii CiiiusU, 58000- 62000 — •— — ■10? 15 i 4364 06
100 ii szw. -----*  — 1-.2 00 5716 17

IWAliA: „P* uzuaeza kursa poprzeduie, uslmuio .jotowane
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Obr dr. SJankiew cz Naznacza, że donie­
sienie przeciw świadkowi pochodzi od niejakie­
go 'Uśmiałowskiego i Weissa, jednak świadek 
stwierdza, że o tem nic nie wie.

Dalszą część rozprawy wypełniło odczyty­
wanie listów, które pisała oskarżona do rozma- 
;1yon dygnitarzy austriackich, donosząc im o 
różnych rzekomyeh „zbrodniach" mieszkańców 
Lwowa w czasie inwazji. Oskarżona po każdym 
odczytaniu nabierała głos. Trybunał z rezygna­
cją słuchał, a  przewouni zący prawie nie rea­
gował na  te biadania. Odczytano też protokoły 
z«znań wielu osób, które raci<%gnięte zostały 
przez oskarżoną ba listę „podeiiianych polity­
cznie". Ż jednego aktu wynika, że osk. Dittner 
powołana została ba świadka dla stwierdzenia/ 
że pogromy żydowskie w listopadzie 1918 r. 
we Lwowie, urządzone przez szumowiną i zbro­
dniarzy, wypuszjizenyeb przez „władze" ukra­
ińskie z więzień lwowskich, były z góry a ran ­
żowane przez Polaków(l).

Z aktów zarekwirowanych w tul sąńaie na 
życzenie oskarżonej, a  odczytanych wczoraj 0- 
rlnośnie do zaginięcia rzeczy z mieszkania pref. 
Halina, wynika, że wmieszanie w tę sprawę 
osoby p. Załęskiej przez osk. Dittner, jegt pp- 

,'spolitem oszczerstwem.
Dziś dajszy ciąg rozprawy.

Na Krawędzi dnia
SYMBnLIC«TNA ŻARÓWKA.

Filja pocztowa pray ul. Głębokiej we Lwo­
wie słynie oddawna z ciasr.oły pomieszczeń*, 
brudu, niechlujstwa i wejśc'a takiego, jakiego 
w najlepszym razie godna byłaby kuchnia ja­
ki sy.; oś trzeciorzędnego ̂  pokoju śnia danko^rgo, 
ale nie lokal publiczny i urząd !

cierpiał to obywatel lwowski za ausłrjackich 
czasów, ho cierpieć musiał i gorsze r*eo*A Zno­
sił to satno cierpliwie i po *wyDuehu“ Pul? tj, 
po części z przyswyczajenia, a po oz,»Sęi dlatego, 
że stuł si* wyrozumiałym i #* brak lokali d« 
wynaięsia i na biedę na zego Skarbu Znosił 
więc cierpliwi© i bezlitosne tłoki przy jedynych 
dwóch małych okienkach, i jeden tylko pulpit 
z kofauiarzen: pełnym jakiejś mazi \ wiecznie 
umazanem piórem, i zamykanie czaseu poczty 
w godzinach urzędowych „z powodu słabości 
jedynej urzędniczki1, i drobne „skaczące1’, które 
go obsiadały za każdą bytnością na „poczcie" 
i nawet zupełne eiemnocei w 9i©ni wcb óoowej, 
gdzie niejednokrotnie o mało nóg nie połamał 
na schód i ach. Mój Boże 1 Czego sff dlą Ojczy­
zny i jej biednego Skarbu me znosi!

Ale łemi dniami obywatel przejrzał! Otwo 
rzyły ipu się uczy na to, ż© jest wrą* ze swemi 
bogoojczyżnianemi uczuciami przedmiotem lekce­
ważenia i kpin istnych, że jeżeli jnu nic świe­
cą ita schodach, tp w©*ł© ąie przfz oszczędność, 
ale chyba uuiyemi© po tp, aby nogi połamał, 
Oto obywatel "zobaczył na tejże pocznie Wieczo­
rem śwjeąąąą Aoltem światłem |ąrówRę . . .  wę­
glową i to w tukm* stapie? *© ty p  prądem, któ­
ry ona zużywa, oświetliłby nletylko schody, aie 
i całą poc. te, !pb eąłp mieszkanie gospodarza l 
Tyle elektrotechnicznych wiadomości, aby od­
różnić żarówką węglową, zużywającą do 7 Wat- 
tów na świecą, aq metalowej, o zużyciu 1 Wat- 
ta, ma kąidy pbywątąl, ehećby od wróbli, ćwęr- 
kających o h  a na dachu 1

Więc na ten widok zamyślił się obywatel 
Teraz już wie, skąd hienie si© przekopanie 

o zupełnej nierentowności przedsiębiorstw pań 
stwpwych i poinysty o ich wydzierżawieniu.

________ 6- S

\ Nadesłane.

N O W Ó Ś Ć ! W  K IN IE  „L  E W “  (» ATRAhCJA!
Jedyny w obecnym sezonie wielki egzotyczny dramat kolorowy „ P f a t j ł i ć s  IV łjj i- t l-1

Hultanka małości
Wielki arły im  kolorytu dotąd w  technice kinematograf i nie, idzia.iy, budzi prawdziwy podziw  
u najwybredniejszych krytyków i stwarza szereg ząchwymw spotęgowanych olśniewającą pią-
knoScią t,jnv M H a  p r  |M]A | ( 0  interesujące postacie egzotycznego ^wiąta, kąlitów, odalise*.,

r l*  I / i lC l .t t .  niewolnic, wojowników na tle tęczowych barw Arabji I
Nadzwyczajna wystawa, przepiękne zdjęciu. 3a22

tarki diamatn

db minimum dział o odpowiedzialności służbowe;, i 
karar.h i rygorach, które w projekcie ministeijał 
nym stanowiły przeszło połowę artykułów.

Pttajól^ Jpragmafadd zawiera postanowienia p- 
warunkach -osobistych i wykształceniu nauczycie1©, 
O jego prawach i obowiązkach, o stosunku do je­
go władz i t. d v

W myśl żądań nauczycielstwa jednym z naj- 
wtażnrjsz;,eh punktów projektu jest, aby wydawana 
przci władze oztaolne opinja o pracy nauczyciela 
») ią jawną.

Dc Komisji, ustalającej ocene kwalifikacji 
nauczyciela, powołani są obok przedstawicieli 
włąoz także i przvdsiav:-k;eb nauczycielstwa.

Obowiązkom y wymiar lekcji ustalony jest dla 
rolnych grup przedmiotów w równej ilości; mogą 
być dodane godziny dodatkowe (i/!t obowiązko­
wych lekcjj), zą które jednak nauczyciel otrzymuje 
wynagrodzenie nie mniejsze, niż za godziny ebo- 
wiąelęowŁ. Związek zawodowy nauczycielstwa pol­
skich szkół średnicn domaga się znacznie szersze­
go udziału przedstawicieli nauczycielstwa w ko- 
miąjaeh dyscypljęarfiych; udziału rody pedagogicz­
nej przy jawijej ocenie pracy nauczycielstwa; wy­
boru ŁiCTDrpniia pakoty i nauczycieli prze? radę 
pedagogiczną j mi^nowanis, ich przez minister,um 
oświecania z pomiędzy przedstawionych przez radę 
pedagogiczną kandydatów, (m)

f r ą j f k i  pragm atyki nau dzyoielskfej
Opjrąeowany przez b miuiglra oświaty prpf. Kum i- 
hiećjęego i prof. Zolla pod egidą towarzystwa nau­
czycieli szkól wyższych i średnich, wniesiony zo­
stanie w najbliższym czasie do Sejmu jrze? posła
Soltyfca,, przewodniczącego komisji oświatowej- 
! Projekt pragmatyki naucz, opracowany o rzez 
•hinisterstwo oświaty w r- 1Q2d uznany został przez 
zrzeszenia nauczycie Wrfe za niemu-Wy do przy* 
fccia. Obearj’ projekt pragmatyki ograniczył aiąf

MYT O  ?ANTOFJELObĄCH.
ra?u |głQ6ił się Henmes na tajną 

audiencję Bo Hery i oznajmił jej w sekrecie, że 
w c»»ie swojej ostafnfej podróży, po ziemi napot­
kał na gatunek satyrów, wśród laórych nimfb; 
Utłndt i śtaię mają Święte życię,'albowiem wszyscy 
męscy potomkowi' muszą harować jak woły. Ple­
mię to satyrowe nosi nazwę Par.tofelosów, iako, .’ że 
wszystko, oo jesl wąsate : brodate z uśrmechen' 

gjęcz©ścia uwzględnia kaptysy pr?y- 
atejnych i nlepzj rfojnych niewiast. Rozgrymasżc 
ne nimfy korzystają w całfej pełni z odwiecznych 
i tradycją uświęconych jjrąw matriarchatu. Biedni 
Pantofelosowie noszą wodę ze źródła, wspinają się 
na drzewa po owoce, orzą .ogami i racicam zie­
mię, a nimfy siedzą sobie na murawie i zgniłem? 
szyszkami obrzucają 'każdego nie-gr.bę, jeżeli nie 
W porę i nie w ^ C  rozkazu spełnia życzenia.

Wieść o mtkrwnych p awach w krainę Panto- 
telosów tak *if potiobala tiei-ze, że pis^.nowiła za 
WSzCjką cenę wprowadzić ten zWyczij na% ( llyłnp.

Prz^iicgły. Heaifie? natychmiast wymvślił sza­
tański pods ęp O ś^adczył :.ohf że jtitrp: przynieś,© 
na próbę jedną pat ? raitk- których tak- wiele walą 
się po ziemi DantofelosówP Na drugi dzień. m}a{a 
j«ż Hws pod, łóżku m. Wyś?jeli|a je łabę­
dzim pueheiti i podała Zeusowi zaraz po pr?e-
budzeniii się- Itetropany ?ęus wdział ? ciekąwo&c.i
owe orginaine sandały.' Lecz i ojca bogów dosię­
gły i fata. Zaledwie stanął, spostrzegł, że ąu- w 
gpytwie, ani w hrrU ch^aai, w oczaet żadnej «iiy 
nic ma. , ■ ■ ■ '

Hera z lozkoczą patraylą, jak z ootelnego 
bogą robi się prawdziwy Pantofelos, gotów na 
wscyslkie damskie rozkazy. Zeus dó śmierci niej 
spostrzegł się i. wcpźyb że poczciwa Herą po­
dwoiła swój© piajtżeńskie uczur a. Ale matka Hera I 
zd-ądzila tąjęmr?ićę ijjcktórym piewiactom i od ąd 
niektórz/ mężowie otrzymali niezaszczytny tytuł 
pantofiarzy.

Mężowie, ^źeli wam miła jesi wolność, unikaj­
cie pantoflt, albowiem w nich kryje się źródło wa­
szej słabości. K.

N r  w e .  k s i ą ż k i  i p i s m a .

Gażeta Bankowa. Rok II! Wyszed! Nr. 4. 
Zawiera: Jan Czerwiński^ Tzw. miernik zloty. 
Dr. Jan  Kanty Steczkowski: O naprawę Sna-dru 
Rzeczypospolitej. Dr. Henryk IIornreicb-Koro- 
wicz : Na marginesio Ronferencji m inistrów Skar­
bu. Edward Dutłinger : Prawo Dnazeźowe for­
malne. Sprawozdanie % działalności banków 
polskich zą miesiąc listopad i grudzień 19S2 r, i i.

„Urywki % ipamiątnika i wybór listów’ o 
raz „Lilia VYen6da“, „Grób Agai«»emnona“ -hi- 
ljnszą SławacEiego. (tomv 4. i 5-ty mbljot^ki 
pud nuzwf, „Pisnrro Polscy i Obcy", wydawanej 
nakładem Gebethnera i Wolfla) Warszawa 1923. 
Wstepem i wyczerpnjĄnemi objaśnieniaini zao­
patrzył „Urywki" M. Kridl a  „roilla Wentda" 
ukazała się w  wytra\ ■ nem opracowanhi prof. 
Juljusza Kleinera.

S P O K T .
Zaproszenie PoSski na O Pjfip rjfiię . Komitet o r ­

ganizacyjny S-sjuej Oiimpjady mającej się odbyć 
w Paryżu 1924 nades'ał oficjalne zaproszenie po 1 a 
skieimi kpin betowi igrzysk w Waiszawie do wzięćir 
udziału w żiiwudaęti IĄW )

„ K U R J E R A  LWOWSKIEGO
Prosimy uprzejmie o jak najrych- 
— lejsze nauesl& n t  p renum era ty  —

ua m a r z e c
wraz z ewent. zai^g łością, celem ure- 
guiuwapią nakładtt. — Wypłata kwot 
wptaconyęh na ę?eki Pocztowej Kasy 
Oszczędn. następuje po upływie 8 do 
10 dni, z tego powodu najrychlejsza 
wysyłka pienumerąty jest wskazaną 
w inleresie Szan. Prenumeratorów.

Ną czekach lyb przekazach wymie­
nić należy, na jaki cel służvć ma 
nadesłana kwota, prenumeratą, ogło­

szenie, składKi.

Cena pojeaytfezego numeru boO m.

Cgns ppcnumer*? ry wynosi:
W e Lw ow ie mifisięoznie do 

o d b ie ran ia  w  ac mi dstnro ji 
„K urjera  Lw ow skiego" . . 11.500 m. 

W e Lwowie z oditrosrenińtu do
d o m u ........................................... 13,000 m.

Z prz sjtlKą, pocztow ą w cnłpj
P o l s c e ..........................  13.000 m.

Za granicą m iesięczn e  . . . lfi-OOf1 m.
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Kwi: octowy 80%  Naftalina w laskaci 
Kwas wlnnikowy W tryol miedzi 98/9 9 7o 
S iau a  99%  o iab ik irb jn a

Amoniak, płynny, bezw odny d la
c h ł o d z a r ni

i wszystkie chemikalia techniczne do?ł *rcza

T echnischchem ische H andelsges. m. b H. 
W iedeń 1. Fieischm arkt 1. 3499

Adres telegr,: „Technochem Wien".

CM. 21324/1923. II. We Lwowie, dnia 27. lutego 1 923.

OBWIESZCZEŃ IK.
Rozporządzenie Rady Ministrów z d n a  11. paździer­

nika 1922, o obowiązku WłaŚClCi-li, Z aiządęów  i do­
zorców  dOCljW przeciwdziałania ta ner' 1 Li gurzelnictwu 
.Oz. nst. nr 96, poz. 883), wydane na podstawie art. 2., 
;M. z dnia 2, lipc* 1920 r. o zwalczaniu lichwy woje.inej 
(<lz. ust. nr. 67, poz. 449)'w brzmienia nadanern mu usta­
wą z duia 5. sierpnia 1922 r. dz. ust. nr. 69, poz. 618), 
weszło stosownie do § 5, wspomnianego na wstępie roz­
porządzenia w życie z dniem 24. listopada 1922 r. i 'n a ­
k ła d a  odo  w iązek  n a  u ła śc ic le li, z a rząd c ó w  o raz 
dozorcow  d( n ów  i innych zabudowań, zwracać uwagę, 
czy w pomieszczeniach znajdujących się w nieruchomo­
ściach, podlegających ich pieczy, nie uprawia się pota­
jemnego gorzelmctwa i donosić natychmiast władzy 
o wszelkich w tym względzie spostrzeżeniach, względuie 
podejrzeniach. Winni zaniedbania, określonego wyżej obc 
wiązku, jeżeli z okoliczności wynika, iż mieli możność 
spełniania go, będą karani przez wła dze admiristracyjno- 
polityczne I. instancji' aresztem do 3 miesięcy i grzywną 
do i,0Ui>,000 n i p. (miijona) lub jedną z tych kar, o ile 
czyn nie stanowi przestępstwa, ulegającego snrowszej ka- 

. sądowej (w s .ó tu d z  a ł w taj nem  gc z s ln lc tw if).
Co podaje się do publićznej wiadomości w w /k o­

zi au i u reskryptu Ministerstwa Spraw wewnętrz iycn z 30. 
grudnia 1922, L. B. P 5139 oraz reskryptu Województwa 
Lwowskiego z 6. lutego J923 L. 5?(> 2- V/1 z nadmienif- 
Siefc, że p rz y  zynieni-e się  do  w ykrycia  H r e j  
g  rzelcti p  z y i  a ;|e s ię  n a g ro  y v g ra n ic a c h  od  
90,Uthl a o  450'dJO trk . taaze ..onosicie om).

Magistrat król. stoł. miasta 1 wowa.
Józef N urnami, mp.

Znana od 
30 lat firma

| |  w  J A Ś L E
{przy rynku) 

poleca: Doskonałe Maszyny do 
szycia i części składowe. Rowe­
ry i gumy w najlepszej jakości. 
Wszelkie instrumenta muzycz­
ne i przybory do tychże. Gra­
mofony i wielki wybór płyt. 
Aparaty fotograficzne, płyty, 
papiery, cbemikalja itp. Wi­
rówki do mleka. Aparaty do ga­
szenia ognia. Oliwa do maszyn 
i w r ó w e k  na wagę. Wyjaśnie­
nia i olerty za nadesłaniem  

6 0 0  rakp. w zno zkach pocztowych. 3521

Dyrekcia Policji w e Lw ow ie,
L . 9 6 2 ' p r . , 2 5 .

O G Ł O S Z E N I E .
Na zarządzenie władz wojskowych po3a:ę 

do og \ nej wia<‘o roś i, że w wypadku przybłą 
kania się wojskowych gofębi pocziowy^h, ozna­
czonych na nużka h alum i iowemi obrączkami 
rodow cmi należy zawiadomić o tern natychm iast 
najbliższy posterunek Policji Państ vowei.

Zaznaczam prz\tem , że niestosuiąey się do 
powyższr go rozporządzenia będą po iągnięci do 
odpowiedzialności sądo ej za bezprawne przy 
v/|aszczente własnos i skarbowej.

Dyrektor policji.

m i r n m  w m
18. do 24. Marca 1923.

m u
dla w szelkich gałęzi 

Wskutek zmniejszonych kosztour produkcji 
400 wystawców z kraju I zagranicy

25°/0 zniżki kolejowej
wszelkich informacji udziela 1210

W iener Messe A. G. W łen VII. M essepala st
jakoteż honorowe przedstawicielstwo i oficjalne m iej­
sca informacyjne we Lwowie : Kousnial Austijacki, 

Brąjerowska 14. Oskar Fabian, ul. Legjonów 5.

UISL.3IM  SlffiOII SOLE P0IIM1E
ao/Se‘jj, $ 0 /3 2 ’/,,40 ,4-5  •/,

podnoszą "ilość 1 uszlachetniają jakość zbiorów. 
Har.ują zboża i okopowiznę na suszę, wylęganie 
i zimno. Wolny przywóz. Natychmiastowa dostawa. 

Cennik 4gmu> i -p<a tnie,
Zastępstwo:   3476

J Ó Z £ .  f  K A H R A C H  
Lwów, ul. K ościuszki 18.

Tańszy I bardziej w ydajny niż m asło  
i sm alec j-at tłuszcz jadalny

„ O  E J  W .  E J  S ‘‘ |

przedpłatę. 
Czas odnowić

Różne.

I ■ rzedam realność: dom, 
ogrodu dwa myrgi i oa- 

dzieinie jeden morg ziemi, 
trzy km. «d koieji. pow. 
Borszczółi Pośredni two wy- 
kluczom Cena wedle umowy. 
Zgłoszenia, Lwów Potockiego 
19. między 1-3 tjodz. pop. I. p. 
W k‘or Rv-:Iewicz. 3492

Tartak parowy
na Śląsko Cieszyńskim
połażony na granicy Czechosłowacko- 

Niemieckiej 852o

posiadający duży własny plac 
składowy na koieji przj;m ie 
w roku bież. około 10.000 m3 
kloców drzewa miękkiego po 
aiskich cenach do rżnięcia.Jj

u d
Każdy mąż z pewnością 
zje chętnie szyneczkę na 
święta w i łka lOcn" ale, 
ty-ku z najlepszą m u 

szlardą a t*i est 
, . V I T  E  L L  l  O '

Łortepian krótni, krzyżowy 
■ znakomity sprzedam. Ko­
pernika 2 6 , parter ofjcyny 
ganki-m ostatnie drzwi. 3494

^ lu iO  .„ZUHZA*, Balonowa 
16. w celach matrymo­

nialnych polec? swe usługi.
3 5 1 4

K upro  i sDrzeaaz.

W alce i kamienie młyńskie 
poleca M. Steinhaus Lwu w 

Kra-uefcich 18 A. 309Ó

Harn. >* *um pedałowe (Ol­
gę- H li-moniunu Koiykie 

wicza, 3 g.osowe natychmia: 
za 3,OOO.i.Oti do sprzedam ł? 
Senatorska 10, parter, tylko 
od 3—5. * 35 6

p e n n  n o h * f l t t t 1 V  zwierzosianu to najlepsza 
U / T l  U U l i r U l l i i j  pora dla P. T. Pai.cW  
try śllw ych  do od lan :a swej broni, celem grunto­
wnej naprawy i odnowienia. 1'skulecznia takową naj­
dokładniej i najtaniej, znana pracownia HisżniC arsta

St, Kopczyńskiego
Lwów, pl B c n a r d  ÓSki 3. (w zabudowaniu O O. 
Bernardynów). — Nowa broń : przybory myśliwskie 

na składzie. 1858

NAJTAŃSZYM 
TŁISZCZEM 

JABALFNi,
zaw ie-ającym  100®/a 

Ml3i ilu jest

KIINEROL
i im am mammaanm

Przedstawiciel: HENRYKA J. 8CH.FMAN\  SYNOvViE, LWOW.

POLSKI BANK HANDLOWY
T O W , A K c

Centrala w Poznaniu, Plac Wolności 8!9 
zawiadamia, że z dniem 5. marca br. otwiera

OOliZIAŁ W KOWLU

B A IiK  P O SIA D A  o b e c n ie  n a s tę p u ją c e  O D D Z IA Ł Y :

B ie ls k o , B o r y s  a w  (E k sp o zy tu ra ), B ytom . C h ojn ice , 
D r o h o b y cz , G d a ń sk , G n ie z n o , G ru d z iąd z , In o w r o c ła w , 
J a r o s ła w , K a to w ic e , K ra k ó w , K r ó le w sk a  H u ta , K ro ­
sn o . K o w e l, L eszn o , L u b lin , L w ów , Ł ód ź, M y sło w ice , 
N o w y  Sącz, O strów , P o d  wo to cz y sk a , P o zn a ń  — S tary  
B y n e k , P rzem j ś l, Jklawicz. S a n o k , S ta n is ła w ó w , S ta r o ­
gard , T a r n o w sk ie  G óry , T c z e w , T o ru ń , W arszaw a , 
— — — W ą g r o w ie c , W iln o  i  Z b ąszyn . — — ,—

3518
./i.' j , '• .. . ii/ i ■, .Ji'-.- i ' ił i S p T M M B K irl

a' y ".  *
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